
Warszawa. Rok I. 

Dziennik polityczny, społeczny i. łiłeradd . 

.PRENUMERATA: 
Miesięcznie 1 Mk. 50 fen. Kwartalnie 4 Mk. 50 fen. 
Za odnoszenie do domu dopłaca się lill fen. miesięcznie. 
Prenumerata przez p~ niiesięr..znie 1 Mk. BU ien., I 

Redaknya w Warszawie: Okólnik 5. 
Hdminixtriu;ya „ f rywańska 18. 

o GŁOSZENI A w Królestwie Polskiem t 
Zwyczajni!: 30 ten. za wiersz petitowy iednoszpaltowy (na stronie 

szeSć szpalt). 
kwartalnie 1i Mk; IO fen.· ·· Redałmya i. Bdministra~ya w Łodzi: Drobm1: li fen. za wyraz, najmniej 50 fen. 

Cena aomeru p0Jn1mczego w. Łodzi 
i w Warszawie 4 kop. I 

Piotrkowska 16„ 
HadE&l:'anE (po tekście): 1 Mk. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 
łłBkl'l.llD!Ji: 40 fen. za wiersz petitowy czteroszpaltowy. 

Rękopisów niezastrzeżonych Redakcya nie zwraca. W . dziali! handlomym: 1 Mk. za wiersz· i:ietitOWY czteroszpaltowy. 

FI LlE: Częstochowa: tlL Panny M~ 26; Tomaszów: F. Gomuliński; Płock: Adniin. „Kucyera Płock."~ oraz w Sosnowcu, ·Kaliszu, Łowiczu, Łomż)I i Bądzinl~ 

n . imDBl18ł~IDD l jącą obszar Missisipp:i i :Miss.ouri, :potem w 
r. J.819 wyzyskano kfopoty Hiszpanii dlla na
bycia Fforidy za 5 mil. dolarów. Od tego 

Komunikat niemiecki. 
amuryka, iogo. czasu ki.erujące kola Unii wciąż marzyly ~.o 

aneksyi KUJby. JU!Ż w wku 1823 sławny pó
źniej pre2ydent Adams, pod!)wezas jeszcze 

BE..lłLLV. (Urzędowo). Wielka Kwa- f Dn i e s t re m i B y str z y c ą mszyły do 
tera GlóWlJla dO'JlO<Si li sierpnia: ataku maeme siły r~s~jskie. , Na p~s~ze.: 

Wschodni teren walk: gółn~ch punktach męzm obr?nc~ byli :i.. .111~ 

P'l"ont wojsk generala-jeld:rnars;;alka 
Hindenhwrga. 

! Stany Zjednoczcme naibywają teraz od sekretarz spraw zagranicznyd1, dal poslowi 
Danii za 25 milionów f. szt. jej trzy wyspy amerykańskiem!l w Madrycie instrukcye, że
antylskie, poloione na. za.chód od Portorico: by korzysW z każdej sp-Osobności, mogącej 
St. Thomas, St. Croix: i St. J-0bn. Obszar ich u.moiliwie aneksyę Kuby. Ale na razie ta . Pomiędzy jeziorem W i s z n i ew i 
="si· 642 mil k,,..,„driatowye. h, liczba miesz,.. aneksya pozO:Stala marzeni.em. Tymczasem . . 
„ „~~ '""""' u · ł · k. · p -"'k S m o r "' o n i a m i, oraz w okoliey na pól-kańców 30.000, z czego tyillr-0 3500 jest Euro- . ma rozszerzy a się u wybrzezu acy ii u: i:> 

!Pe}czy:ków, reszta, to murzyni i mulaoi. War- targowała się z An.glią o Or.eg:>h i podsy.cala nocny w~chód od Krewa, odpartl> bez trudu 
itość gospodarcza tych wysp jest maita, gdyi dąin-0ść Teksańczyków do oderwania się do Hczne słabe ataki rosyjskie. 
111prawa tl'!Zciny cukrowej i bawełny na nich Meksyku. W istoefo Teksas -0glosiito się nie- Na froncie St och odn, nieprzyjaciel, 
'.Po·dnpa.:i"-, +n'lko prod-·~-„y.a ,..,,.,..u:· "'a.St. Tho- -zawisłą republiką, a potem zostało poprostu kl k h h d . tatn• :i. • 

Ui'i:t •;:r Llli.'v .1.<.UU >LI. po ęs ac swyc z n1 os · . ien, ogran1-
mas ma J".eszcze 1·akieś znaczenie. przez Ulliię zaanektowane. Nrustępstwem by-„ · M k k" kt · · ·ę czył się na ogół do energicznei akcyi arty-Choeiaż wzibogaoone teraz Stany Zjedllo- „a WOJ!Ila z e sy iem, ory me mogąc si d 

ewn.e mogą soibie na takie kupno pozwolić, wskutek wewnętrzny,ch r,ozterek -oilmmić, u- leryjskiej. Wykonywane przezeń ataki czę
mimo t-o uderza wysokość kwoty; ofiar.o.wanej tracil ostatec:-nie na rzecz Unii ni,etylko. Te- ściowe na zachód od N o b l a pod Lubie
z:a te wyspy. Byly one od dość dawna upra- x~, lecz także ~owy ~eksyk, ~ową Ka1:ifor- szowem i na południe od Z arze cz a nie 
gillonym celem Ameryki. pól:nocnej. JU!Ż w ruę, ~tany Coa:imla, Chih_uahua i Tamaulipas, pG"wiodly się. Wałki zapoczątkowane na 
x.oku 19,10 zapropon.owala ona Danii ich za- polozone na polno.c od R1-o G_rande ~~~ N'?rte, 
kup i w parlamencie duńskim przysm:a ta - razem o~szar trzy razy wi~kszy mz Niem- pola.dniu od Z al o ś ci a przybrały więk-

rzym Brand.esem nia czele, wypowiedzieli się il:~ Urua do Pacyfiku 1 podJ.ęla znoW'U su;ra: Atak Rosyan_, w którym pomiędzy Bi a-
·

sprawa pod dy.skusyę. Patryoci dun.· 'scy,. 2 J.e-1· cy. S~o.· s·.1ę. to "'.' r .. ~848 •.. N1ebawem.· dotar- sze rozmiary. 

ibez ogródek przeciw temu, żeby prowadzić ma 0 aneksyę Krrby. W. r .. 1852 amery~~ki ł o gł o w am i i Ho ro dysz cze m ey
handel ziemią duńską, a sędziwy król Chry'." , k.om-Od:oi:_ Perry wypraWll się d? J~porui 1 o-. :;#.ali•·tmi zrazu na terenie, zo.mal po:ęvstrzy
styan IX b.ył ~O'ko zasmooony tem żątla- tworzył Ją _dla _han~u ai:i.erykań'S:lnego. Wnet 
niem parlamentu .. Wiodła podówczas w do- ~tem usactowila się Urna na wysp.ach San{[- many przy pomocy kontrataku niemiec-
mu króleWiskim rej pelna szlaclietnego zapa- v.i.ch. . . _ • . • . kiego. . 
1u księżniczka Waldemar. Przy pomocy duń- . Yfo1na .domowa s.anow P~,cnych z po- 'Krwawo zostały odparte ataki nieprey-
skiego poety Hermana Banga napisała ona lud:mowymi przerwała na pe:vie~ czas ~-e ru- ! jacie.fa w okolicy Tr oś c ia ń ca. Próby 
anonimowo szereg artykulów przeciw sprze.- 7hy · eks~am.sywn.e amery1:'8-~kiego cielska ' jego, zmierzaj1fce do &Sią.gnięcia korzyści 
daży tych wysp i zamieściła j.e w prasie za- 1mperyalisty~ego: Lecz Jllfli w r. 1867 n~-
granicznej. Nie p.ogardzala także osobistą a- byto od ~osyi kramę futer Alas~ę za 7 mil. nad Ser efem na polndniowy wschód od 
gitaeyą. Na iednem zebraniu w swoim pala- dolarów i rozp~to ~ów stara~ -0 an.~ksyę H o r o d y s z c z a, mzeh"wiały się doszczęt
eu udekorowała obecny.eh męiiczyzn emble- Antylów. Na ko~ie PQS~Wiono _wmose~! nie„ 
matem, pr.zedstawiającym główki qzieci mu- by popro5!u n.apasc I zdobyc zakup1-0ną dzis 
rzyńskich, z podpi:sem: Non olet! · w;~pę dunską, _st. Thomas, lecz se:i:at ten :Front wojsk jeldmarszalka aTcylud<r 

cia Karola 

Na południ-Owy zachód od M o n a s t e
r z y s k, jak również w kącie pomiędey 

szeru uiedz przewadze przemwnika. Szturm: 
nieprzyjacielski został m'O'WIJ. spotkany s 
kontratakiem i powstrzymał walkę. 

Będąca w tokn zmiana ugrupowania. 
wojsk sprzymierzonych, którą zarząd:z1>no~ 

mając na względzie przesuwanie sil rosyj< 
skich, jest prowadzona dalej. 

W K a r p a t a c h na pl>lndnie od 
miejscowości ż a b i e niepreyjacieł napró-
źno usiłował wydrzeć nam osiągnięte ko.. 
rzyści. ,..,,, 

Zachodni teren walk: 
Na północ od S o m m e kolorowi i bia:-. 

li A!Ilglicy wykOIIl.ali oili>so bnion.e i bezo„ 
woene ataki. 

Podobnież nie .. powiiNn się wielohot< 
nie ponawiany szturm wojek !rancnskiclt 
na północ od S om me woboo uporczywe{ 
wytrwałości saskich oddziałów :rezerw.o-. 
wy eh. 

Zresztą nie 2ldar:zylo się me szczeg&: 
nie ważnego. 

Bałkański te:ren walk: 
Na południe oo.· jeziora D o i r a n ni&> 

przyjaciel wykona.I słabymi oddzialami po-., 
jedyńeze, pozorne ataki, któ:re m1par.to na;.; 
szym ogniem bez poważnej walki. , 

• . :-;y„ 
Naczelne Dowództwo Wo;fSkowe. 

Przyszło potem d-0 sławnego glosowania wruosek -0drzucil. W r. i893 zdetromz~wano 
w parlamencie duńskim; były 32 glosy .prze- tu:byliczą dynastyę na 'Yyspafili S~dw1ch, a 
eiw 32 i :knp:n,o nie przyszlo do skutku. Obec- w r. 1898 _anekt-0wano l?, formalnie. W rok 
nfo jednak trudności administracyjne i. wyso- ip<lte1:1 yma naibyla c.zęsc grupy wysp sa
ka cena zmusily przecież Danię do sprzeda- moanskfoh. 
cy tych swoieh zaehodnio indyjskich posia- , Lecz apetyt przychodzi p.odczas jedzenia . 
.filości. Parlament duński jes:ooze jej nie za- W r. 18{!7 wyilmchl na Kuibie podsycony pie
twierozil, ale 21goda j-eg-!) nie ulega wątpliwa- :niędzmi amerykań'Bkimi bunt przeciw Hisz-
15ci. panii. Unia wysl'81a do Hawany swój statek 

Komunikat anstryaeki. 

Dla Stanów Zjednoczonych posiada na- wojenny ,,Maine", kłóry 15 lutego 1898 r. 
bycie tych wysp znaczeni,e nie gospod'areze wyleciał tam w powietrze, podobno wysadzo
lecz polityczne, gdyż zabezpiecza ieh pan owa- ny przez wlasną · załogę - jak utrzymywali 
nie nad morzem Karaiibskiem i nad matemi Hiszpanie .. - Wy;:nilla stąd wojna, p.o której 
;republikami środkowo - amerykańskiemi, ukończeniu Uni'a zagarnęla Kubę pod swój 
.zwlaszicza nad dostępem do kanału panam- ;protektorat, posiadfa Portorico, Filipiny i głó
skieg-0, a dzięki temu wzmacnia także stano- . wną wyspę Ma·ryanów na Spokojnym Ocea
w.isko Stanów Zjednoczonych w pmno.enej I nie, Guams; w zamian za to Hiszpania -0trzy
ezęści Oceanu Sp.okojnego, tej wielkiej pola- mala 20 mil. dolarów odprawy. 
ci wód kuli ziemskiej, na któriej rozgrywać Stworzywszy sobie punkty -0parcia nad 
się będą przyszłe dzieje świata. zatoką meksykańską, nad MoTzem Kara:i!b-

P-0 wojnie z Hiszpanią w r. 1898 osią- s'kiem i na Spokojnym Oceanie, przystąpila 
gnęly Stany Zjednoczone panowanie nad Ku~ Ameryka do najtrudniejszego zadania: do u
bą - której -0becna niezawisłość jest tyi!Jro . końiczenia budowy kanału· panamskiego, za
pozorem - i nad Portorico. Od tego ezasu czętej przez Lessepsa. Czyn.om technicznym 
datuje się foh apetyt takiże na duńskie wyspy towarzyszyJy czyny polityczne. Z poduszcze
iantylskie. St. Thomas posiada wielki uzbro- nia Unii prowin.cya kie>lum:bijska Panama o
j-0ny port, któr:ego fortyfikacye dają się p:vzy derwata się od swojej macierzy, oglosila się 
odp-0wiednim nakładzie kapitału tak rozsze- niezawisłą republiką i potem za eenę 10 mi
n:yć, że wielka amerykańska flota woj-enna lionów dolarów przeniosła na Uni.ę wszystkie 
moglruby tu w razie wojny mieć doskonały swoje prawa zwierz.chnieze nad kanarem. 
:punkt opfil'Cia. Nabycie wysp duńskich zwra- Oczywiście - cóż bowiem uboga Panama 
ca się przedewszysfkiem przeciw Anglii, któ- mogla począć z kanalem, na l'iórego budQWę 
ra posiadając wyspy Bahama i Jamajkę,· tu- i fortyfikacyę potrzeba było lożyć miliardy. 
dzież poloi<me na póh10cny - zachód umoc- Taka jest historya s;tu1eitnej ekisipansyi 
nione wojsk.owo wyspy Bermuda ma równieti Stan.ów Zjednoczonych, uwieńczonej oibeonie 
w Antylach silny pookt -0parci.a dla floty. . zakuipeim trzooh w:?Ęp duńskich. Dodać jesz
~róoz Anglii posiada w AntylMh posiadfości cze trzeba załagodzony na razie lecz ustawi
~eze _tylko Francy.a, Haiti i St. Doming-0 są ez.ni.a się odnawiający zata:rg z Meksykiem. Z 
mezawisłe. ' majątku. lliarodowego Meksyku, ocenianego 

WIEDEŃ. Urzędowo donoozą 11-go I te .i-0stały :rosyjskie at.Ud. ma.sowa. RO.. 
sierpnia: wnież krwawo odparly został nie-przyjaciel 

Rosyjski teren walk. pod Tr o st i a n ce m. W zagięciu St o„ 

JJ<ront wojsk feldmarszałka arcyksię
cia Karola. 

Nasze woj·ska karpackie odrparly pono
Vv"'llie silne ataki rosyjskie na południu od 
ż a b i a. Na pólnorinym - wschodzie od 
S t a n i s l a w o w a i na poludniowyip.-za
chad:zie od M o n a s t e r z y s k nie[>rzyja
ciel ponownie zaatakował przeważająeemi 
siłami i ch-ociaż odniósł miejscowe sukce
sy, zostąl wresreie p1> zaciętych utarczkach 
pom,"'triymany. 

Walczące w okoUcy tej siły zbrojne za
mierzają d-otrzeć do obszarów, które wsku
tek przesllID.ięeia sił przeciwnika zostały 

odsłonięte. 

Rosya!Ilie obsadzili De Iaty n i Ty
śm.ienieę; fakże i St a n is ław ów został 

przez nas be.z wałki opuszczony. 

Ilront wofsk generala-fddmarwalka 
Hindenburga. 

Na poludfilowym - wsehodzie od Z a
l o ś ci a, za poonoeą ko-ntrataków, odpar-

c h o d n, o:iroło K a s z ó w ki, ieden z od;. 
działów austryacko - W12gierskieh zajął nie
przyjacielską poeycyę przednią. Przed wojo 
skami ge.nerala Fatna u.tknęły ponownie 
zamiary przeciwnika przekroczenia rzeki 
w ognm .za.torowym artyłeryi naszej. 

Włoski teren walk: 
Na froncie P ob r z e ż a wznQ.WI1i 

Wlofil swe wysiłki :przeciwko odcinkowi 
P I a v a i zaatakowali także nasze stan-0·: 
wiska na wzgórzach na wschodzie od G o
r y cy i, przy pomocy znacznych sił. Wsey
stkie te ataki ro1Staly odparte. Również 

załamały się liczne natarcia nieprzyjaciela 
w Dolomitach. 

Albański teren walll: 
Nad «fol'llą; V o j u s ą starcia. 

tem nic znamiennego. 
Po~ 

Zastępca szefa sztabu generalnego 
von Ho efe r. 

Feldmarszałek - porncznik. 

~ wysp duńskim ·jest tyiJk(J nQ- na 7 miliardów diolaxów, polowa znajduje się 
wem_~wem w konsekwentnej polity>ce ini- , w ręku amerykańJSkiem. Isotniefą dowody na 
i:ei:ailistyicznej . ~tanów: ZjedJJ.oczonych. Po- to, · ze ·amerykańscy kapitaliści sami organi- 'I h~~u: lrnpt-wial, eo było na i:l:ro&e (Io ku- żeni się" do kraju. Trzeba W.obyć, albo -
lityk.a ta :-rwa Jlllż od wieku, i nie jest slusz,.. zują napady meksykańskich bandytów na te- p1em.a. kupić ic.dOlbrze zaplacić. D,o Ameryki m-Oinoa 
nem uw~~ ~o:p~ero Mac Kinl.eya i Roose- ryt-oryrnn amerykańskie, ażeby rząd.owi swo- I Dziś miruęiły ezasy, kiedy państwa się w tej r:hwili powiedzieć: Niech się biją inni, 
velta ~ JBJ. pio:tueró:w .. „ ... · .Skoro tylko Unia jemu. dać spos. obnnść d!.'o. interwencyi. Impe-

1 

1·oos-zerzaly mal!żeństwami domów panują- ty szc.zęs1iwa, Ameryko, kupuj, kupuj, kupuj! 
~wolila się ~ svrei macierzy, zaczęfa się ry.alizm Unii ma przed sobą jeszcze wielkie cy.eh, kiedy pallJl'a mlo<fu. p.anu m1:odemn Ale historsa Europy pokazuje, że nie 
J.eJ eksp~ya. impe.ry~listyczna, dąiąca do dalsze szanse i wiellią ka:ryerę. P:rzyznać mu · przyn.osila w posagu piękne prowineye. Dziś w.szystkl() da się kupić zliotem; poza pewną 
r-0zsz~rzama obszaru U:n~ przez WQjnę za- potrreba tyllro tyłe, że w dołychcza.sowej ka- I e'kspansya piolityczna nie jest prywatnym in- granicą trze:ba już piacie hojną ceną krwt, 
kuip 

1 g.rę • _dyp.lomaty~. : .. ·.·.··.··;····· N ..... a:.jp~6d ~aby- zy-erw tylko dwa. razy poozedl drogą wiojuy I reresem :królów, lecz interesem żywl()tnym ł niewymienną w dolara.eh. 
to za 15 miliooów dQlaróy!''..~ -0.bejmu- (~ Meksykiem i ~ i wioiał iść drogą I na?:odów. Nikt me me -da:rai.e. nikt me ..,przy-
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r o rr s_ K 1. ! 

Komnoikat tnnmkl 
Klll!DIStantynopol, 11 sierpnia. -: GMwna 

kwatera don'Osi 10 sieripnia: Z frontu Iraku i 
h:ontu perskiego nie otrzymano żadnych wia
domości. Na :pólnoe, WISChód i zachód od Bitli
su zajęliśmy wzgórza. Część wojsk naszych 
ścigała nieprzyjaciela, który eo.fa się w kie
rnnku jeziora Wan. 

Na pó]inoo od :&Insai wzięlL"my 20 1eńeów. 
WojSka nieprzyjacielskie, brOilliąoo wąw-0zu 
Bu1ga.nu wy[larliśmy po za odcinek Ogn-ottu. 
ścigaliśmy nieprzyjaeiela. Od(parliśmy Ro
svan na północ od Kighi i zajęliśmy Kighl. 
Ńa pÓlnoo .od Kighl jeden z naszyc:h patrolów 
wziął do niewoli patrol nieprzyjaciełski. 

Podezas nagłego ataku wojsk n&---zych, 
wyikona;nego przedwczoraj w centrum i na le
Wen:t skrzydle, wyparliśmy niepmyjaeiela z 
ijego' stanowiisk, zaibraliśmy jeńeów i zdoby-e'h. 
Konitratak nieyrzy\\acielski odlpairli'śmy ze 
stratami. . . 

Na froncie egiipskim nie zaszl-0 me waz,-
neigo. W edlug 01)Qwiadań jeńców, wziętych w 
wailika<lh ;pod Kutia, zniesiono caly pul:k :kawa
leryi nieprzyjacielskiej, wszyscy oNoorowie 
polegli, 3 dziala zniszczone. 

· 4-go. sioopnia niep:rzyjaeiel straci! dwa 
samoloty. 

W ok01liieach ]}fohamidie i Romrunii eska
. dcy srunoJ:otów naszyd1 rzuciły z-e skntki.::m 
łi<mie pooisiki i średnie bomby na Oibóz me
przyjacielskI. 

Cu OPOulliidnlą Rogyute. 
Petersburg, 10 siel'lpnia. - Wiellki sztab 

,Gooe:ralny do-n-osi 9 sierpnia po :południu: 
Front za.eh.odm: W ok-0licy na wscllodzie 

od świn:i'l.leh wojska nasze wykonfily v,.-yei-ee7r 
kę i m()lbyły część nieprz.yjacielskicll xowów 
oohronnyeh i wzięły :przy;tem do niewoli 3 o
&erów i o:kiolo 600 żofuie;rey. 

Nad rzeką Ko-ropiec odrzuciliśmy nie
przyjaciela od s:iilnego szańca, a wojska nasze 
obsadzify lewy brzeg rzeki, aż do jego ujścia 
d-0 Dniestru. 

Na pofudniu -0d Dniestru w.oj.ska gener.ala 
~zyekieg-0 ścigały niepirzyjaciela dalej i od
:rzneify go raz za razem z szereg.u wBi i 
wzgórz, kli6u:e w.jmowal. Dotarl:y one do rzeki 
Tlnmaez, dopływu Dniestru. 

Dnia 8 sierpnia o godz. 6 wieczorem 
wiojska nasze zdobyly mia~to Tyśmienica. 

Ogólna liC?Jba wziętych przez wojska ge
neralli Leszyekiego d-0 niewoli w d:n. 7 si.eu-p
nia jeńców wynosi 88 oficerów, 7,400 żalni& 
rzy, w teilil 3,500 Niemców. Liczba 2,000 Niem
ców mweniona byla w komunikacie z dnia 
8 sierpnia. Następillie wzięliśmy 5 armat, w 
t-em eiężkie, 63 kara<biny :m.aiszynowe, wrny 
mrnmieyJne i przyir:ządy do rzucania bomb. 

Front katlkas.ki: Na zachodzie od Gu
miiszklmne, po wypędzeniu Turków z d-0mi
nującyeh wzgórz, wojska nasze wzięly do nie
woli 5 ofieerów, w tej liczbie dowódz-cę bata
lionu., jak xównież 38 Askarów i zdobyły broń. 

Atak tuTeoki w -0kolicy Kighl ( 40 kim. n.a 
pofudfile od Mamaha=l:11ID) zostal p-0wsl:rzyma
ny. Wojska nasze zaatakowaly i wyiparly nie
preyjaciela z jego stan-0wiska. Obsadzi.ly one 
wieś Hogos (? Hal.ago) na południe od Kigbi. 

W okolicacli lllusa;u, Bitlisu, Wain, Umili 
· i S:i:nneh, jaik również p-0między · Kermand

szah i Rammadanem toczą się gwaltio.wme 
walki. 

na pólnoo od Sommy i w riJkQliey fortu Thiau,
mont, dzień na całym froncie minq] spokoj
nie. Niepogoda pows:trey.muje xo.zwijanie się 
walk. 

Komunikat boIUii&ki. 
Le Havre, ttO sierpnia. - G:l:&wma kwa-

wre jes~cze. Odrar~o niezwykl~ energi~ 
czne ataki francuskie pod Th1aumont, 
gdzie nieprzyiaciel po trzykroć napró-. 
~no ruszał do ataku w pobliżu lasu Bor
gen na. południe od Fleury. 

tera donosi 9 sierpnia: Kolonia, 11 sierpnia (T. wt).-K?res-
Nasze dziala ws:relkiego kalibru podjęty pondent specyalny gazety „Koelmsohe 

dziś z powodzeniem niszcze~e pra-c niep~- J Zeitung~ ~aznacza, iż sze.~ szt.a~u armii 
jacielskic:h w okolicy Di:mnuden. · I zachodme1 uważa, że m1.i.a .JUZ kryzys 

wielkiej ofenzywy francusko-angielski ej. 

Komnn"1kat ~ng·1olttRl w obwodzie Sommy, w pierwszych 
li u Il • dniach lipca, -przeciwnik miał niemal 

L<J.ndyn, 11 sierpnia. - Gtówna 1.-wate- dziewięciokrotną przewagę„ Nast~pnie 
ra donosi 10 sierpnia: jednak sprowadzona armia niemiecka. 

Od<lzialy nieprzyjacielskie, które posunę- szczególnie artylerya była dość silną, by. 
Jv się naprzód na południe od Ma.rtinpm, w- stawić skuteczny opór. Prędzej czy pó-
s.taly odrzuoone. źnie,j przeciwnicy -przekonają się. że na

Berlm, 11 siel1Il\nia. (T. wt). - ,;Ber-
, .L • 

liner Tageblatt" dowiaduje się, iź kanelerz 
Państwa udal się do Wiednia w eelu kon
tynuowania. z miarodajnemi osohistościruni 
Austro - Węgier układów w sprawie. p:rzy
szlośei Polski. 

próżno tutaj wyniszczają swe siły. Po 
stronie Francuzów ofiary są niewątpli
wie daleko większe niż. po stronie An
glików. Ostatecznie sukcesy Niemców 
nad Sommą są owocem ich ofenzyw-y na 
Verdun. Doniesienie powyższe znaiduje 
potwierdzenie w orzeczeniu „Times" 
vrvdo:izonem z początkiem trzeciego roku 'wojny: „Mocarstwa koalicyi winny 
wyraźnie zdać sobie sprawę z tego, że 
droga do zwycięstwa jest je·szcze długa 
i pełna trudów. Niemcy stoją jeszcze 
mocno na dwóch głównych frontach.~ 

Wiedeń, 11 sierpnia. (T. wJ:.). - Dzisia:j Na zachodzie i na wschodzie. I dopóki 
o godz. 8-ej rano przybyl tu z Berlina w t-0- nie zobaczymy, że cofają się do własne 
warzys.twie sekretarza st.a.nu,_ Jagowa, kan- , granicę, nie -powinniśmy wmawiać. wsie
clerz państwa, Betihmann Rollweg. ~a. ~W(}~- bie, że najgorsze w tei wojnie .iuż prze
cu kanclerza powitał amibasador memi~i, zwyciężyliśmy. Dopóki linie niemieckie 
Tschirs:ky. Na cześć kancler~ wyd.a.ny_ b~~-e I!a obu frontMh nie są jeszcze istotnie 
dziś wieczorem w poselstwie memieckiem złamane, o-dyż takim jest rzeczywisty 
.Objad. stan rzecey-musimy przyznać się przed 

---" I bi • sobą otwarcie, że główne zadanie jeszcze 
6tosy UHSJ \l.lłEuHSn1BJ. _ i est do spełnienia". 

Wiedeń, 1tl.l sierpnia. (T. wl.). - Z .po- I · -- . 
·W.OOU przytbycia kooc~erz9: ~&~ i, se~eta- Brak łotnłny. ' 
rza stanu, Jago~a, dz1~~1 wiedensk_J.e u:- Berlin, 11 sierpnia (T. wł.) - Do-
mieściry artyku.r~, w_ ktorych ~erdeczme '"Y1- niesienie Biura Wolffa: Samolot nieprzy
fają -0bydw~ch kien::ią~eh ~ęzów sp.raymie- iacielski w nocy z 8 na 9 sierpnia rzu
rroneg-0 panstwa memieckiego. Bethmann- cił kilka bomb na RottweU w Wirtem• 
Hollweg -Od pieTIWszego dnia sw.ego ~do- bergii. Trafiono w dom mieszkalny. 
wania okazal się sta110wczym zwole11D.:iilriem Kilka osób odniosło obrażenia. ·woisko
;przymieTza, stając się przez fo nieocenionym wvch szkód-żadnych. 
sprzymierzeńcem, k:l:órego i tym razem lu- u 

dność monarchii powita z :radością. Jedno
cześl1ie naród p-0wita se<kretaTza stanu poli-
tyki zagranicznej, Jagowa, wspólprae'.°'wnika 
kanderza Rz-e.szy, który jako zdecydowany 
pTz:yia.ciel monarchii, p-ozyskal sobie wdzięcz
no-ść jej ludm,ości. . :Można być pewnym, :iii o
brady mężów stanu przyjmą pomyślny prze
bieg, a nieprzyjacielska zagranica ponownk. 
;pr.zek.onać się będzie magla o niezachwianej 
jedności sprzymierzony.eh państ centra1nych. 

Z Wiednia :donoszą do „Pester Lloydu": 
Podobne zjaZidy OS-Obiste i wspólne narady 
wskazują calemu światu jedn.ość sprzymie-
rzony.ch, oraz wzajemne zaufanie, j'aki-e po
!kladają w siobie icll męfowie stan.u. Swdecz
;ne przyjęcie, jakiego mogą być pew--:ni kanc
lerz Rzeszy i jeg{) d-0si1rnnaly wspólpraoow.nik, 
niechaj raz jeszcre wskaże nleprzyjaciolom, 
jak silnem jest przymiel"ze, któreg.o nauczyli 
się obawiać, a które tak glęook-o zakorzenil-0 
się w uezuci.ae.h obydwóch narodów. 

Rzvm. 11 sierpnia (T. wł) - Donie
sienie Bima Wolffa: Rozporządzenie o
publikowane w . organie urz~dowym z 
dnia wczorajszego zakazuje wszystkim 
obywatelom włoskim, zamieszkałym na
wet za-granicą, jak również wszystkim 
osobom, przebywającym we Włoszech i 
koloniach włoskich, utrzymywania sto
sunków handlowych z poddanymi państw 
nieprzyjacielskich oraz z niemi sprzy
mierzonych. Na mocy tego rozporzą
dzenia, czarna lista zostaje zaprowadzo
na również we Włoszech. Następne 
rozporządzenie ustanawia we Włoszech 
konfiskatę. wzgl~dDie nadzór nad przed
siebiorstwami handlowemi, prowadzące.;, 
mi przez handel poddanych państw nie
przyjacielskich lub z niemi zaprzyja-
źnionych. , 

W okoli.ev Muszu i Bitlisu cofnęliśmy się 
;pod napo.rem. nieprzy';iaciela ku pólnocy. Sztokholm, 11 sierpnia (T. wł.) -

Petersburg, 10 sieripnia. - Wiel:ki sztab „Frankf. Ztg" donosi: Fakt przyjęcia głó-

Angielskie kredyty WOiBlłDB •. 
Rottenfam, 11 sierpnia (T. wł.)-Mc. 

gener.alny donosi 9 sierpni.a: wnego dowództwa przez Hindenburga, 
Front zach-0dni: Nad rzeką K&ropioo prasa rosyiska komentuje w artykułach 

.w1ojska nasze po przekroczeniu rzeki odrzu- swych bardzo poważnie. „Riecz" pisze~ 
cily nieprzyj·a.ciela :na prawy brzeg i obsadzi- Hindenburg od :początku wojny podczas 
ly ealy szereg wzgórz na zachodzie od Wele- przybliżenia się naszych armij do Eró
źnfowa i ku południowi aż do frontu Dniestru · lewca i Torunia, okazał się już jak@ 
u drogi żelazu.ej Niżniów - Il'fonastem;ysJm. bardzo zdolny i energiczny dowódzca. 
Podczas odwrotu nieprzyjaciel z:burzy:t swe Obecnie, gdy ten generał stanął na cze
linie. Przeciwnik wyilmnal tu dwa ka.n-trata- le austryackich i niemieckich armij, 
ki, kióreśmy odparli i sami przeszli do ata- mamy nadzieje. że nasz głódwnodowo
ku. Wzięliśmy przytem do niewoli 5 ofice- dzący, jak również odważni żołnierze, 
:rów i 144 szeregowców, oraz zd-0byliśmy 1 nie dopuszczą, aby talent Hindenburga 
dzial-0 i karaibiny maszyn-0we. w podobny sposób mógł się rozwinąć, 

W okolicy Tyśmfoniey nasze oddziały I jak na początku wojny. Niechaj nasze 
ezol:owe posunęły się cok<>lwiek dalej w kie- - nerwy okażą się mocniejszymi, niż ner-

Kenna złożył dzisiaj w Izbie niższej na
stępujące oświadczenie w sprawie nowyc_h 
kredytów wojennych: Cały nasz dług pan
stwowy pod koniec marca wyniesie zape
wne 3440 milionów f. szt. Po potrąceniu 
zaliczek, udzielonych sprzymierzeńcom i 
prowincyom zamorskim, które wynoszą 
800 milionów f. szt., na nasze długi przy
padnie 2640 milionów funtów. Liczba ta 
nie stoi w żadnym stosunku do liczby da
wniejszej. Wszystkie dochody narodowe, 
razem wzięte, wynoszą 2700 milionów f. 
szt. rocznie, zatem długi narodowe sięga
ją mniej-więcej tej wysokości. Dlatego 
też długów tych nie należy jeszcze uwa
żać za ciężar nadmierny. rnnku Stanisławowa. wy Hindenburga, który twierdzi, iż zwy-

KOIUHikatJ francuskie. ci~zaią tylko silniejsze nerwy. Jznru listf. 
Paryż, 11 si.erpnia. - Urzędowo donoszą 

10 sierpnia po poiuc1niu: 
Na póilloe od Sommy Francuzi w ciągu 

nooy w dalszym ciągu posuwali się w 1.i.erun
ku pó!nocnym w lasku Hem. Liczba wzię
tych w tej ok-0licy jeńców zwiększyła się o 
100. Prócz t€go Francuzi zdobyli 6 karabi
nów maszynowych. Deszcz i mgra źle wply
wał'y na przebieg walk. Na południe .od Som
my oddział wywiadowczy niemiecki, usiłują
cy 21bliżyć się d-0 stanowisk frainctl'Skieh, przy 
użyciu cieczy płonących, rozpros2-0ny zostal 
ogniem dział frnncusk.'ich na zachód od V or
mandovillers. Na prawym brzegu Mozy trwa 
w dalszym ciągu wal.ka artylecy-i_ w ak-0Hcy 
Fleury i Vaux - Chapitre z chwilowemi przer
wami. Na pólno.cny - zachód od Altkirch w 
Wogezach Niem<:y wykonali niesp-o<lziewany 
a.talk na wysunięte naprzód stanowisko fran
eu.skie. Atak ten. był bezowGcny. Ni-emcy 
ponieśli straty. 

Paryż, 11 sierpnia. - Urzędowo donoszą 
10 sierpnia wi.eozorem: 

1Nie li.cząe ~nej ~milłllY; słtzalów 

Walki nnd SommB. Londyn, 11 sierpnia (T. wł.).-Donie-
sienie Biura Wolffa: Ur7,ąd blokady -an.-

Berlin, 11 sierpnia ('r. wł.). gielskiej czyni obecnie przygotowania do 
Wszystkie gazety podkreślają niezmier- powiększenia czamej listy. Na czarnej li
nie, gwałtowny charakter ataków nie- ście znajdą się teraz również firmy neu
przyjacielskich, które 7 i 8 sierpnia wy- tralne, posiada,jące przedstawicielstwa firm 
konano na -północ od Somme i na wschód nieprzyjacielskich. Następnie na liście u

' od Mozy. Uważają one iż były to na]~ mieszczono także te firmy, które iakkol
bardziej zacięte i najkrwawsze walki, wiek nie posiadają stosunków z firmami 
jakie dotychczat stoczono na całym państw nieprzyiacielskich, lecz wykony
froncie zachodnim. Pomimo, iż oczeki· ! wują zlecenia w imieniu neutralnych przed
wania nieprzyjaciela nie spełniły się, a stawicieli firm nieprzyjacielskich. Będzie 
uzyskany teren ,jest stosunkowo nie- prowadzony również wykaz tych firm, 
wielki. poniósł on _jednak poważoe stra- ażeby w ten sposób zapobiedz, by po 
ty w ludziach i materyałach wojennych. przywróceniu pokoiu ludzie ci nie otrzy-
Nieprzyjaciela, który pod . Guillemont, mali posad w firmach angielskich. _ 
wtargnął do rowów niemieckich, wypar· 
to niezwłoczoie, pod Maurepas odparto 
nader silne ataki z wielkiemi strata.mi 
po stronie szturmujących. Pod . Clery 
Francuzi stracili wiQkszą część zyskane
go terenu. Pomiędzy Thiepval i Somme 
pod lasem Fovreau i pod Pozleres od
parto wszystkie gwałtowne ataki, jak
kolwiek w . niektórych punktach walka 

Dperacye woi2P.ne Pod Mekką 
Knstantynopol, 11 sierpnia. (T. wt). 

D.oniesienie biura Wolffa: Prasa d-o.wiaduje 
się, ii wojska turookie, operujące pod Mekką, 
W}'PaTły adherentów by1ego emira Hussatna 
z oszmieowań w :przesmyku Arsza, 30 klm. 
.na polu.dnie oo Med~. Pr0d<lała się kom-

pania j<eźdźców na wielbłądach Wra7.;·x/ .... 
nia. Szeik Achmed el Mansun,. któcy · J)Olle~ <' •. 

ni~ eskortował karawany pielgrzymów, zło-- •• 
iyl br-0-ń. S:z:-eik Ra:bi:gu, pod Dżeddah Żab.ral ... ·. · 
transporty Hussaina, którego adheren-ei co-
tneli sie na pustynię lub do ojczyzny. 

Bad ianałum Snezkłm. 
Kcmstantynop1>l, 11 sierpnia. (T. wt). -

Na obszarze Romanii i Katia oddziały nasze, 
pod-ezas . ataku -wywiadowezego, zajęly pierw~ 
sze linie rowów niep-rz:yia.cielskłch. P-0d wie
czór dotarły one do zasiek dmciany<:h głów„ 
nei pozyeyi nieprzyjacielskiej. W międzycza. 
sie pu~toszące burze piaskowe uniemożliwiły 
posuwanie się naszego lewego skrzydła. Nie-. 
prz;i.-iaciel ściągnął posilki i wykonał nagły a~ 
tak na tyly naszego lewego skrzydła. Częś6 
jego po przewle.Jdych walkach \Vpadła w rę• 
ce nieprzyjaciela. Kilka karabinów maszyno •. 
v.ryeh, po uprzedniem k;h zniszczeniu, poz~ 
stawiono niepirzyjacielowi. 

Dnfa 23 b. m. niep:rzyjae-iel W1Sty.stkieml 
swojemi silami przedsięwziął atak na nasz~ 
wojska, które w nocy z 22 na 23 b. m. eofn~ 
liśmy w kierlllliku na Katia. Skuth-iem nasze
go koritratalm, nieprzyjaciel został o<lip.arty i . 
;poniósł ciężkie straty. 

2-4 liipCa eorrręliśmy nasze wojska na linię 
·na wschód od Katfa . 

HonUcya ft SZlHiHł'f a. 
Bern. 11 sierpnia. (T. wl.). - D-0niesie

nie sz,we'dzkiej ageneyi telegraficznej: Wczo. 
raj .wstaly zakończone w Paryżu pertraktacye 
delegatów szwajcarskich z przedstawieielmni 
rządów koalieyi. Wedlug otrzymanego wczo
raj svrawozdania poniooly .one zupełne fiasco 
na cal.ei liinii. 

Spnadn_i wvs~ dnfisłł&h. 
Kopenhaga, 11 sierpnia. (T. wl.). - Do- · 

ni-esienie bim-a W.olffa: W folkeiingu obra
dowa.ino wcZ-Oraj w pierwszem czytaniu, nad 
prnwem p sprzedaży duńskich wysp ~ehod
nio-indvjskich. Minister spraw zagramcznyeh 
· oświad~-żyl, iż rząd powoduje się wyłącznie 
tym względem, ż.e trwale posiadanie tych od• . 
dalonycll wysp mogłoby stać się niebezpie
czeństwem dla państwa duńskiego, które mo.. .. 
że ·być z ich pow-0du vnnięszane w zatarg;. 
Przywódca opozycyjniej lewicy, ChristetL<ieli, 
-0znajmH, M; nie p.otrafi uwierzyć w wielikie 
niebezpieezeństw-0, bo to. byl'(}by .obrazą .wfel;_· •.. 
kiego państwa, które tu wchodzi w grę .• 
leea -On, by podczas wojny nie decy> 
sie ostatecznie. :Min-ist.er finansów 
iż "krok ten zO:stal spowodowany · 
międzynarodowymi. P:0iniewaź rzą 

w stanie zakomunik(}wać na}w ..... 
.przyezyn w tym względzie, uczynić t-0 · ··. _. {L 
latwof:-eią opozyr.ya. Co nal-OOal-oby jednailt3€.~. 
ezyillić, gdyiby naprzyklad Stany ZjedooOZl)~e. 
weszly w posiadillnie tyC'h wy·sp? Czy Turnia .. 
·wyp-owiedzialaiby w tym wypadku wojnę Sta: 
nom Zjednoczonym, czy terż zmócilaby się o 
pomoc do Europy? Rząd p-0czuwa się· do·.<>
bowi.ązku ustąpienia wobec życzenia wielkie-
go m-0ca.:r1Stwa. Żaluje -0n, iż musi zwinąć clro
rągiew, lecz gdy orkan szaleje, nal€\iy się 
przed nim ukryć; Minister nważa, ii odilrla· 
doo1e t-ei sprawy jest niem-0-żliwe, gdyiby i?" 
dnak p.rawo odrzuc.ono, rząd decyduje się 
przekazać d:ecyzyę nowemu pa:rlame.n.towl, 
lecz odpowiedzialność z.a wszelkie następstw.a: 
spadnie na parlament. Minister spraw za~ 
granicznych powiedxi..a!, iż sytuacya byfaby :po. /c 
·wa.żną, gdyby sprawę tę odlożono .i uważa, ił t 
O'be<my parlament jest naizupelniej k-ompe- . · 
tentny do powzięcia odn-ośniej decyzyi. Dzi~\ 
jesz-cze abrady ibędą prowadzone w dalszym ;; 
eiągu. 

DłłiH1 wybuchu m Bndasru. 
Bukareszt, 11 sierpnia (T. wł. )-Pod 

czas wybuchu w fabryce prochu w Du.de· .. 
ski poległo dwóch pułkowników. maior, 
kapitan, czterech poruczników oraz pe
wna liczba Zółnierzy; przeszło 200 osób 
odniosło rany. . 

Urzędownie stwierdzono, iż eksplo· · 
zja była dziełem wypadku nie zaś jak 
pierwotnie przypuszczano następstwem 
zamachu. 

Pamywa pogłoska. ·"~ 
Berlin, 11 sierpnia. (T. wł.). - W OO.. ~; 

powiedzi na wiadomości, podawane Pr:~ .. ~~
'vszystkie dzienniki angielskie, jakoby luz~~ · 
od szeregu dni, Niemcy nie. dopuszcz~ ,;~ 
do kraju gazet angielskich, dowiadujemY ~;~ 
się, ze sfer miarodajnych, że obecnie tak,;~'~' 
jak dawniej, gazety augielskie przychodzł\:f~ 
do Niemiec i niewiadomo nic o podobnym·) 
zakazie. · · 

Ddvrnt. 
Heriin, 11 sierpnia. (T. wł.).-W od~ . 

wet· za zapo~edzi~ną przYJ:D:usową sp~t 
daż wszvstkich dobr z1emsk1ch w kolouu 
angielskiej Nigerya~ rząd niemiecki zamie..· · - · 
rza wystawić na sprzedaż publiczną. 
łac angielskiego agenta handlowe~ 
heilnera, w Frankfurcie. ..·· -



1allomOHi .floiliB. 
Z franiu karpa61R8go. 

,,Nenes ·. Wrener J"om'!mtl" · przynoSi nastę
pujący 'llelegram: 

· Nasr;e posuwmrie. się na froncie karpa1>-
. kim. piv;yibie:ra oo:raz większe r-02lIUiiary. Li
nia kontrofenzywy wojsk austryaclro - wę
giie:rs!!ri.eh sięga j'tnż . od ·doliny potoku Kirltba
ba rut BtlikO'W:fu:tle aż· d-0 góm~ Probu. 

Na polndnioWJ - zachód -Od Defaty.oo w 
&ro!i'likiI tej lim.ii ,posunęly ·się wajsika au
sbrfa.ek"O - węgierskie nad Blalym Czeremo.:. 
szem w -0koli-cę na p.oludnie od Jaibloołey. 

Nowe walki· o Małmrę, tu.dzież nad dro
gą do przelęe.zy pod Jai'blonicą roezą się jeS.7'

eze. Do.tąd w-0iiska spreymierzone trzymają się 
~ko. 

Rosyrurle 'rzucili na front bukowińBki. no
iwe wojska, ażeby naszą · illlieibezipieC1ill:ą dla 
łlicll. akcy~ · udaa.'enurić. · 

POO. Delatynem oo:maezyl się trzeci ba
talion 31 puil!ku piechoty. 

„Corriere -della Sera" don<Jsi z Peters
bul'lga: 

Prasa rosyjska omawia zupelnie spokoj
rue powierzenie na.czelnej komendy Hinden
ib~wi, podnosząe prz.edewszyistkiem, że 
HindeDibu.rg ma rozwiązać bar.d2lo trudne za
dande. Trudności wzmogły się obecnie. Ro
syanie ulepszyli slt1Wbę ko.lej.ową i samocho
dową, a oo najważn:iejsre, posiaćl:ają w,1oorilą 
artyforyę. 

nowa rada wojenna 11 Rosyi. 
Donoszą z Sofii: 
Prasa tutejsza donosi, ie w :r:osy1sktej 

gł'ÓIWD.ej kiwaterae woj.etl!llej OOibędzie się pod 
przewodniclw.em c:ara. nowa radli wojernra, 
w której wezmą udział generafowlie franeu
sey i angielscy. Im.da wojenna zajmie się gló
wni-e ze;trugi.em, który powstal na poprzedniej 
1'adzhe · JXl!IIl::iędey Rmskim. a Briisil>Owem. 

,,Hołokoł'' prot88hj8. 
JOOen. <Z gł'ówny.ch organ.ów reahyjnycli 

kół w Rosyi „Kol-Okol", zdeeydowal s.ię do za
lożenia nader energicznegio protestu prreeiw
k-0 ewentualnemu w:yslaniu mększego ekspe
dycyjneg-0 korpusu :rosyjskiego na Bałkan. 
Pow:iada on; iż zmuszają go do rprotesm :tego 
weiąrb .jeszcze npo:ro.zywie krążąee pogf.oski .o 
wo.jskowej lnteirwencyi na . BMkan.aeh. „Kolo
k-Oł'' twń.erdzi ze swej· :strony, ie ·do ekspedy
eyi baki.ej niema dziś absolutrui.e żadn'Y'Ch po
wodów, ho Rosya nie. ma żadnych be.zpoś:oo
'dnieh interesów w takim loo imeym rozwoju 
wyipadków W(}jennycli na bafKańsk.im placu 
boju. I jerźeli ekspedycya mka dojUzie do 
skutku, po.miimo protestu, t-o wszystkie prawi
oowe sironniclwa R-OSyi potrn:f:i.ą jm znaleść 
dr.ogę i środki oo jej uniemożliwienia. 

roxiłki na front kalllłas.ki. 

Pisma rosyjskie donoozą z.a gazetą „ Ode
skija Wiiedomosti", że naczelne . dowództwo 
r.osyjskie poczyna ściągać · posi\l'k.i na fr-0nt 
kaukaski, który uważa ono va bar.dzo ważny 
plae boju.. Utrzymują, ~ jest to życzeniem 
sa:rąego wielkiego księcia Mikolaja Mi:kolaje
wie.za, który nie ehe zrzec się swej UJ.u:bionej 
mys1i, ani swego dawn-ego zamiaru oo do zaj
mowania stopnfow-0 ealego azyatyek1ego te
ryto.cyum Turcyi. Zloo1.iwi kcyty.ey mówią, że 
Mikolzj M:ikolajewfoz staj.e się powoli za2ldr.o
sny :i nie życzy sobie; żeby j.ego sława, oriaz 
za:shga byht W()lbee bi.storyi mniejsza aniże
li slawa i zashlga generalów Brusil-0,,;a Ru"Z-
skiego i t. p. ' 

Ońateczna ofenzywa pod Rygą! 

Ciekawe informaey.e zamieszcza ostatni 
i11mner ,,Rnsk. Inwalida", organu w-0jskowych 
sfor ro:iyjskieh.' :r1óry rozpisuje się o nowej, 
od dlu!ższeg-0 lUZ czasu planowanej ofenzy
wie rosyjskiej pod Rygą. Pism{) to w fanta
sty.cznem :rozpatrywaniu wypadków wojen
ny-eh, oraz planów nia przyszłość posuwa się 
.9!Ż tak daleko, że glosi zupełnie sery•o, irż ob
jęcie p.rzez marszałka Hindenburga now~o 
stanowiska wojskowego pozostaj.e w. najści
ślejszym związku z tern postano·wieniem ro-

, .syjsk:iem. Hindenburg był dobrze poinfor
mowany -0 mającej się niebawem rozp-oczać 
'Wielkiej ofonzywie rosyjskiej pod Rygą1 za
mierzonej na wielką skal~, i nie mająe sam 
d<0 r>O©porządzenia dostatecznyeh sil wojBko
~cll , wolał objąć inne niźli p.od Rygą stano
WJ.Ska •.. :Wdaiwanie się pism rosyjskich w te
gG. rodza.Ju brednie, ·świadczy, że nie pooia
daJą ~ne powa2iniejsireg.o materyalu do r-0z-
trząsan. • . 

„Tajmnnitm~" zamiary 6ruxiłowa.„ 
-, .,,Now. Wr.;" uskarża się bardzo bezwzglę-

-O.n_1~ i:ia t~, ze p:rasa r-OSyjska nie posiada w 
dz~;;r~~s'ZeJ clrwili n.aj:mniejszych danych eo do · 
D.aJbJ.r.zszyeh. ~.t.egi~zny~h, planów Brusil<>-
JVa w, ·Ga&.""'.·. ·,,.,.. ... · ··B.""'...:. • • 17·.:o-....:~-...:.,. ........ , . ~Wlllle. ~ 

~ .Wied'Oin-OISti:" B:rusilow przygotowuje. 
wsz.e1kie sw'e opemey.e w sposób myt tajem-
111iezy i niejasny .. D'Liennili rosyjskie nie 
.eheą oo ipxawda przOO.wereśn:iie wtrącać się w 
sp-rawy ścis'1e wojskowe i strategiczne, ale 
•ehcą i mmzą być wormowarie przynajmniej 
w głównyeh zarysaeh otem, eo na.czelne do
wództwo rosyjskie w-0gólie zamierza. Kfu.dą 
one illaieisk .na fakt, że -0p.inia haju ·pragnie 
ściślejszych iniorniaeyj i nie chce w żadnym 
xazie po,zostawac, jak dotąd, w niepewności 
ieo do os!Jatecznych zamiarów w-0-jennych Ro-
syi· 

&msacyijną wiadomość r-0zpo•wsze6hnia 
ireakiey;tna })rasa ro~ska, dm1-0sząc, że Rosya 
poozynila wieTh:ie zamówienia w Ameryce i 
Anglii, świadczące, iż kiemiąee fuola peters
burskie liczą się ba.rdzo poważnie z moiliwo
ścią ponoWll.lej krurrupaci.i zimowej. ?,K&o'kof' 
wyraża nawet prze-'!mnanie, źe 'li:mowa kam
pania :zdaje się być już meUJD.iknim1ą, bio d-0-
tycheza.s·owe powolne tempo .operacyj woj.en
'llyiclt nie świadczy o zamiarze szybkiego za
kończenia ·operacyj na rosy-j:sikim froncie bo-
t.;wyun. . 

,,1\iesagero" p.odnosi, ile Wloehy naraOO
n.e są na wli.elkie straty przez to, że niemiec
kie lodzie p-0dwoidne torpedują. okręty wlo
shle, a niemieccy Mhotnicy walczą wa wan
cie wloskim. Skutkiem. tego, że Wlochy nie 
wyp(}wiedzialy w.ojny Niemoom, cierpi jedno
litość dzialań wojennych po stronie ko-alieyi, 
a w.reszcie op1ma pooliezna w państ'WtaC'h 
sprzymierzonyoh traci zaufunie d:o Wloch. Wa
żną jest tak.że ta okoliczn<Jść, że Włochy na 
przyszłym kongresie poik0;j-0wyrrn utracą wiele 
praw. Tym wsŻystkim. stratom nie można 
przeciwstawić żadny,ch korzyści. 

O~jazd GZ'J ad!.!młanic. 

„Petit J-0urnal" d-0110si z Aten: 
Pisma omawiają mający bezpośrednfo 

.nastąpić odJazd. posł'a francuskiego z · Aten. 
Nieldóre dzfa~niki stawiają pytanie, -czy eho
dzi tu o zvtyltly urł<op, czy t-eż o odwołanie. 
Obiega n>B..wet pogłoska, że posł-0wlie Anglii i 
Fr.a.ncyi mają Ateny ea!1.'l(}wfoie opuścić. 

, .... , 

·Tu i· owdzie zaezyna]ą skąpo pl'!Ze.nikać 
wiadomości !Z ter.en.ów, kil:óre świeżo mialy 
p<Fnownie nieszczęście ,paść -0Iiarą rosyj-skiej 
inwazyi. Tak rup. drogą 1ia Londyn i Hagę 
~w:iaduje się „Pester Lloyd", że frnncu
skim i belgijskim pionierom udało się już 
;przywrócić do porządku lillię ka.lej-Ową Czer
ni-Owce - Kolomyja. Dzięki temu przycłi.o
dzą w okolicę Kolomyi wicią;ż. nowe wojska 1 
w tyc<h strona-eh przygotowują też Rosyanie 
Il'owe ataki. 

P-o.za temi wiadomościami czysto woj
skowej natury, przesiąkają jednak takfo wie
ści, jak to Rosyanie w zajętych obszarach 
kraju wow.u się poczynają rzą:dzić. Czytali
śmy już, że nie zamierzają tym razem stw.:
rzać z .przyląr.zonych z postępem wojskowej 
akcyi forenó.w, TI:O\Vych guibemij, jak by!o za 
poprzedniej imwa.zyi. Nabytki mają być po
prostu włączane do podolskiej, czy W·olyńskiej 
gubernii. Nie wia<l{)lmO czy tę nową decyz.yę 
rosyjską przy,pi:sać należy skromności, jako 
ż.e nie spo<lziewaliiby się zibyt wiełkich nabyt
ków z ofenzywy niniejszej; cz:y też może my
śli glębS1Zej w postano.wieniu tern dopatrywać 
się trzeba: rosyjskiej hitencyi wcielenia po
prostu nowych nabytków w granice rosyjskie
go państwa, z równoczesnem zniesieniem 
wszelki.cli cech historyczll'ej i-eh odrębnośd. 

Są daill.e, wskazuj.ąoo j·ednak, że o to drugie 
idzie tu raczej. 

Wiadomo jM; cfoibrze, że kierownikiem 
cywilnego za.w..q,du zostal'. osławiony dostate
c:mie z dawnych p-0licyjnych rządów Tre.pow, 
lutócy do Czerni-Owiec już zje.cha!, ofu:zyrrnaw:szy 
od samego cara w glówrn:ij kwaterze wojen
nej specyalne instrukcye. Nominacya ta, we
dle :Lniornmcyii sztokholmskiej „ V ossiwhe 
Zei.too.g", nie:z:byt się podobala prasie l'osyj
skiej. Arty.h"Uly, p-0święeone omawianiu tej 
nominacyi, ;p.o wyjściu . z ee:rumry zachowaly 
fylko nag~frwkL Przepuszezono tylko notat
kę „Russkń.ja Wiedo·m;osti", wedle której spo
dzi.ewać się należy, że się nie powtórzą przy 
obecne~ pon-0Willej Qkupacyi nadużycia po
przed.n1e i że prz·es!rzeni tych nie będzie się, 
jak wprzódy uważać za wc1zięczny teren, do
kąd usuwać moina admlinistracyjne fal.enty, 
które się w ojczyźnie okazaly jako niegodne, 
-owe ciemne sny, które zaprawiono do robo~ 
ty w zimie z 1914 na 1915 r-0k w Gali.cyi przy 
w.spóldziałani;u „Nowego Wremieni". 

Życzenie „Rnssk.ich WiedomoSiti" zostalo 
~oboinem życzeniem. W rrzemywistośei oka
zuje się, wszyS'l:ko zostaj.e po dawnemu i wy-

, próbowany biurokratyczny system zwycięża. 
Tak np. dowiadujemy się ze spraw-0z<liania 
kocesipondellll:a „ Voosfaehe Zeitoog'' w wojen
nej kwaterze prasowej, że w zajętyeh ·obsza
rach Blrl!:owiny mnożą się konflikty między 
wlaidizami rosrj.ski.J?mii~ a bukow:iiiskimi iJ!rO-

bOŚ7JCZami grooko " oryelllta1neg-0 -0bnząi:Iku. 
fillsyanie domagają się, iby księża prawosJ:a-, 
'Wili, którzy odprawiali d:c1ychezas· nail::iożeń- · 
stwo w języku rumuiliskim, hnb sita:ros~owiaii.
&'hi.m, .odtąd używali wyłą>eznie ty~k-0 rosyj
skiego języka. ·W ruskich -Okręgach Buikowi
ny pó:tn.1>wej urząd,zają Rosyanie wielką p.m

. panagan<lę, eelem shlonienia prawosławnej 
ludności ruSikiej do przyjęcia rosyjskieg-o 
p<Yddaństwa i wyemigrowania w glą;'b Rosyi. 
We wsiar.h .hu-cu1ski·t-b, Seletynie, Iu:worrze i 
Szypocie, wyrządzili Rosyanie znaczne sz'ko
dy. Mnóstwo osa•d .h:mm1Skieh pod.palili Ro
syanie, wszystlm bydfo, omz środki żywnośr1 
zabrali. Nie1'i:óryeh Ruooitów urprowadzono 
gw2.:ttem, p-011ieważ nie ehciel<i zlożyć prozy
sięgi na wierność carO'Wi. Imweh p-o.zahijałi 
kozacy za to, że ni.e chcieli wskazy.wać drogi 
ros:riskim od<lziaiom podjazdowym w buko
wińsikich góraeh. Słowem, ipop:rz,r;;<lnia To.syjska 
gospo.d.arka wojenna, która tyle dostarczyla 
matezyalów sądom, prasie i Dumie. i której 
prasa rosyjska przwisywafa nienaw::i:ść, jaka 
wśród Polaków przeciw.ko Rosyi wybuchla, 
po'W'l:a:m:a się w całej pełni. 

GoS;podairki te1 nawet nacyrnnaliści rosyj
scy mają ju~ d.osyć. Niezmiernie ciekawy 
jest głos, który w tej kwestyi po-dniosf.o ,,No
w-0je Wremia". Odkąd z ohsadzeniem Kiro:
'J)ołu;n,gu całą i!liemal Bukowinę dostaliśmy w 
swoją władzę, pisze ten organ, urplynę.1y prze
szlo trzy tygodnfo. Mimo to teraz, jak i przed
tem, nie wiemy, jakie tam panują stosu.nJ~1. 
Prawda, eodzJennie Q.:trzynmj·emy sprawoz.da
nia z walk, ld:ó.re się tam rozgrywają, zataj.a 
się j-ednak 1>rzed sp-0lec.zeństwem wiadomo
ści o prawtlzi.wem pokiżeniu krain, ta1>, że 
mog1'ibyśmy sądzić, że się tam nie nie odlby
wa. A przecie tak .nie jest! Również i przed 
.półtora roki-em utrzymywano n:ajściślej.szą 
tajem.nic.ą wobec 01pinii rosyjiSikie.j, teraz zda
je się ma być zachowaI!ia :ta sama iprooedma. 
Czasem tyllio razehyła się to niepr2e!Ilikniio-
11e milczenie. I tak dowiadujemy się, że -w 
ohszarareh zajętycll wprow:a.dzooo władzę cy
wilną, która jednak ani nie poułega peters
burskiemu centralnemu rządowi, ani też wy
łącznie ni.e jest podporządkowana wojskowej 
komei!1dzie. Powsz:ecilmie znany j.est srnu.fny 
skla-d ty·ch ur.zędników administracY'jnych, re
krultujący się wyląewie n.Jemal z ży.w.iołów 
nieprzy@lito.wanycli, rutleżących do „ciemnej 
gildy". Wzaj-emnie odróżniają się te osoiby o 
tyle ty1ko, że jedni z i!Lieud-Olnośd bezwz.glę
dnemi .represaliami wpoili w ludność niesły
chany lęk, p.od>ezas. gdy drudzy umieli chy
trze z nowych SW(}ich stanowisk wycisnąć zy
ski dla siebie. 

Także i milczeni·e dzisiajS:Ze, ciągni·e „No
„,·o;e \Vremia", dowodzi, źe illie uezymQill:o ni
ĆT~~D, by przeszk-0dzić iym szkodliwym ma
chi.nEgyom rosyjskic:h urz.ę<l:ników administra
cyjnych w Q.bszarncb olmp-0wIIDycil, ma.ina te
dy ·>"·1;c,sić, że wy;paidki z.eszJ:or.oC<Zile p·ow.tór.zą 
~:ę znowii. Nie umiemy piojąć, jak wogóle 
mo~.nE ;,, it> w okupowanych obszaracli w;pro
wacb:lć ~'tną::l cy'ivilny, zamiast uciec się uo 
jed)·.ne:j w takich razach możliwości, miano
wicie do rządów wojskowyeh, ik;tóre :tę mają 
nad cywilnymi wyżsrnść, że n:ie poitrzebują 
się f11iż tern.z zajmować kwestyami. eywilno- , 
prawnymi. Zarząd wojskowy !Pie potrzeibu:je 
się ·Oddawać rozwiąz,YJWani.u zagadnień wy
znaniowych i narocłowyeh, nie potrzebuje ko
niecznie nawracać galicyjski.eh unitów i nie 
potrzebuje .zgoJ:a jedrr:ryrn :przyrzekać zJ;ofyich 
gór, drugich zaś nękać. Z uczuciem p.rzykr.o
ści .przy,pcm:nieć mus1my ekS!perymenty gali
cyj-skie hr. B-0brińskiego i zapytać, czy znowu 
bQd:Z1emy musieli prrtrzeć na beizmrślność 
przyp a dkow-e.go, bezładnego piętrzenia wil:adz 
woj.skowych, pólwojslwwy·ch i cy'iVilnych, któ
reby mfaly za zadanie ro.związanie naj.wa
żnieiszych i najbardziej .palący.eh sprf!.W zc.ę
kanego kraju, i czy znowu będ.ziemy musieli 
svrnbo<l.ę zostawić d;rapi'eżnym zwierzętom? 

Tak więc pi•sze o rządach biurokracyi ro
syjski.ej najihard.ziej r-0>.syjski -origan, który nie 
znajduje w.obec tego żadnego innego rntunh"ill, 
jak tylko rządy wojskmve. że rządy czysto 
woj<skowe nie są jedyną receptą, jaką n.a wy
pad·ek okupacyi zastosować można, -0 tern 
świadczy dostateeznie obecny zarząd Króle
stwa PQJskiego. Ale w tym celu p.r.zemfo
ni6by trzeba cafk:owieie, d-0 grun;tu caly cha
rakter narodowy rQ.syjs·ki ... 

Ostatnio tołouramy ę 
~o n~m!Jiafi~j ~ HGSYi!R!B. 

Petersburg, 11 sie~nia. - W komunika
cie z dnia 10 sierpnia po pot, między innemi 
powiedziane. Na koncie zachodnim w.ojska 
nasze zbliżyły się do kolei l\fonasforzyska -
Niżniów. . 

W okolfoy 'l'yśmienicy WlOj;:ka nasze ści

gają nieprzyjacieła, który uchod,zi w niela
dzie i p.osuwają się dalej ku pórnocy i ku. 
zachodowi. 

Ob'sadziliśmy zachodni brzeg :Bystrzycy. 
Nieprzyjaciel wysadza wszystki'e pTzejścia na 
nich. 

W dniu 11 sierpnia na morzu Baltyekiem 
stoezono walkę powietrzną pomiędzy naszy
mi i nieprzyjacielskimi hydro.planami. Jeden 
latawiec nieprzyjacielski zmuswny zestal do 
Iąd.o.waIJ.ia na brzegu. 

Prmr~1 zilH.f ~dnł!itw łmowshlcb. 
Wi-edeń, 11 sier:pnia. (T. wt). - Dzien

niki d-o-n.oszą: Dfilś raM, drogą wymiany, 
pnybli tu osw.:•bo,Clzeni zahlaidmev miasta . 
LVi"OWa. Są nimi: rekfo:r nniwe.rsyt~tn lwow
skiegu, dr. B~k, dy:r. rnsi:ńs:k:i-eg:o Tow. nberl
pioozeń „Fedak" i drngi wiee-prezydent m. 
Lwowa, Szfofoher. Prezyd-ent :pow~eehnei ru
sińskiej Rady na!l."tnJ.owej, ili:. Lewiekij, po.wi
tał przybyłye!1. Op<J."\viad~~ą 1nri, ie naTód rn
siński w Rosyi uwafa zaikm'i.czeme w&jny za 
rzecz najbliiszej p:rzy~ośfil. 

H~n~]~il RZG~i~ w lijłmJmu. 
Wiedeń, 11 sierpnia (T. wł.) - Ce

sarz Franciszek Józef udzielił dzisiaj au
dyencyi kańclel"'zowi Rzeszy, v. Bethmano
wi-Ho~lwegowi. Następnie przyjął cesru:z 
sekretarza stanu, von Jagowa. 

r.~„~"Yl'1 u· Ęiif 111~""~ili 
~~fil ~}Jy ir.~1 ~fd Lti~l~f~~o 

l1ffor1!'ń, 11 sierpnia (T. wt).-Kano
lerz Rzeszy Y. Bethman - Hol1weg i s&
kretarz sb.1m von Jagow udali si~ dzi
siaj o godz 101; 2 przed południem do 
ministeryum sp1·aw zagranicznych, gdzie 
odbyli półgodzinną konferencyę z mini
iotrcm spraw za.granicznych, Baronem 
Burianem. 

nmifof!~P~ := 1!11;rni'!rn 
r~h l~~~f~ti~ u r 11.~ih~yu~ 

Berlin, 1.1. sierpnia. (T. wt). - Prezes 
Rzeczypospolitej portugalski ej podzięko.wa! 
„.To1rnnalowi" paryskiemu za dow.ody Sj1ID.pa
tyi względem r.zeczyposp.olitej, nadmieniając, 
od pcie·rw.sizyeh chwil po w<.rbu.chu wojny wy
słaliśmy swydh żoJ:nie.rzy do walki w Afry.ce. 
Po wyib.omch w Portugalii również zjawiliś
my si-ę na europejakfuj widowni wojny. 

L-Ondyn, 11: siefjJ.nia. (T. w:t)'. - ~,Daily 
Neiws" donosi z Lizibony: Dvisiaj zeibrał się 
kongres. P(}dczas 1posied:zenia obn.j mimstro
wie p::i po'\nocie z Londy1111 zdawali relaeyę 
ze swej mi>syi. Dr. Alion.so Costa oznajmit, iż 
rząd a!lgiel~,ki przyjtll wszystkie dotychczaso
we ;pożye.z,ki Po:rługalli. Suma ta zostanie 
zwrćcona. w dwa lata po ukończeniu wojny. 
Anglia, próez tego, o He nmZn:ości, udzieli 
rzeczyricsp.clHej swego poparcia w sprawaeh 
zagranicznych. Minister spraw .zagraniCZlllyeh, 
dr. Soare:s, odczytał notę Forzign Office, za
praszającą Porlu:galię do \V&pó.hrozialu w woj
nie światowei, o ifo .cznje się ona na siloob.. 

Hrn!~~1~-mf mkB. 
Be:rn, 11 sierpnia. (T. wJ.)~ - „Temps" 

donosi, iż do Paryża przybyła ikró1owa Czar
nogóry z księżniczkami Ksenią i Werą i !księ
ciem Piotrem. Być może, iiż ikról i jeg.o r-0-
dzina przeniosą się w 1akoliee P.azyża. 

11ii (lilij. „~ . • 
~!, o&„~!iW~fYI. 

Bern, 11 sie;rpr.ia. (T. wt)'. - Przyjaźny 
koałicyi dzienniik berneński „Tll!gewaeht", z 
powodu noty francT!'skiiej,, pisze n.a nae:reln.em 
miejscu co następ1Jje: „J.erźeli koalicya :nie 
znajdzie odpowiedniego : .~odka, wóweza.s nie 
pozo.sianie nic innego, r .;: tylk-o :p<JT{J1znmieć 
się z Nieme?1~1i; które handel wymienny, a 
przcdewszyst1dem shl!Z;bę kompensacyjną o
pierają na mpe!nie innym gnmcie. Nie oibej
dzi.e się bez pogorszenia p,olmenfa ekonomi
cznego Szwrt3c.aryi. W każdym razie będzie 
to lep::;z.em rozwąw.ni·em, aniżeli wojna. 

g~łtim!y~ a ~nglia. 
Ha~a, 11 sierpnia (T. wł.) - Vader

Iandne Club przyjął wyjaśnienie, protes
tujące przeciwko postępowaniu rządu. an
o-ielskie,ro w stosunku do holenderskiego 
połowu '"śledzi. 

Paryż, 11 sierpnia (T. wł.t-Na ży
czenie rrenerala Sarrail'a, przydzielony mu 
został generał Cordonnier, który będzie 
dowodził dywizyami francuskiemi. Gene
ral: Sarrail obejmie naczelne dowództwo 
nad wszystkiemi sprzymierzonemi silami 
zbrojnemi w okolicy Saloniki. 

~~~ m~rz~Eb. 
Lo.ndyn, 11 sierpnia. (T. wt)'. - „Tele

graph'' donosi, że ·okręty „Agenda" i „Pre
verence" zosfaly zatopione przez ni.epl:zyja
ciela. 

Londyn, 11 sierpnia. (T. w:J:.}. - Zato
piiono skuner „Demalis". 

~~rem~ ir~andi~~. 
Londyn, 11 sierpnia. (T. w~.)·. - 8-go 

sierpnia stronnictwo w fabie niższej PiOVltzię
k rezolueyę w sp1·a.wie irlandzkiej, w której 
wyraża żal, iż ni.ezdolano osiągnąć n,a ezas 
wojny tymczas.owego zalagod:zenia sporu. o 
home - rule, i wyraża ·śwą sympatyę dla libe
ra1ów irlandzkich, U!b.o!lewaj.ąc z powodu po
n-0wn.ego odroczenia chwili s;p.e.luien.ia :pxa-
~ień spraw narad.owych. · · 
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n z iś: Kia.ry. 
J u til"c: Hippolita i Kassyana. 

Wseh&l słoń~ o godz. 5 m. 37. 
Zachód o godz. 8 m. 32. 

Konce:ri.. 
Helenów. Dziś Łódzkie żyd. Tow. gimnastycz

no - sportowe mządza wielki koncert oryentalny, 
pod kierunkiem pp.: Br~n. Sw.lea i AL Tiirnera. 

l:tocmice. 

Dnia 12 :r. 1848. Cesaxz. Ferdynand, który był n
ciekl do Insbru~ku przed rewo
lucyą wiedeńską, po"Wil.'aea do 
swej stolicy. 

„ 1860. Paell: z ręki zabójcy Danilo, ksią
żę czarnogórski; następcą jego 
zostal wygnaniec dzisiejszy, król 
Mikolaj I. 

Z Rady opiekruiezej. 
W miesiącu ubiegłym lódzka miejscowa 

Rada opiekuń,cza miała wpływów 39,182 l"b. 
20 kop. Z sumy tej wydatkowano: na ży
wienie dzieci i ochr-0ny 10,730 rb., tanie ku
chnie 10,000 :r.b„ zasilki dła schronisk 3,4.-60 
rb., pożyczki dla inteligencyi za pośrednic
twem sfowarzys.zeń 12,515 ro., dr.obne wspar
cia 1,454 rib. 50 lrop. 

Szkoła handlowa kupiectwa łódzkiego. 
Zarząd silmly uzyskał p.ozwolenie zarzą

uu cywilnego przy gen. gubernatOTStwie 
warszawskiem na przeks:ztalcenie tego zakła
du nauk-0wego na 8 kłas&\vą szlrnlę realną 
wyższą z odd'Zialami handlowymi. Z począt
kiem nowego roku szkolnego otwarta wsta
nie klasa ósma wydziału realnego, siódma zaś 
:posiadać będzie i oddział handlowy. Do kla
sy 8-ej wstęp mają tylko uczniowie, którcy 
ukończyli klasę 7-ą tej szkoły. 

Z Komitetu fan.ich kuchni. 

Dclegacya niesienia pomocy biednym po
stanowila zw;rócić się do komitetu tanich 
kuchni, azeby kuchnie dla inteligencyi zesta
wily spisy osób, które do S1 lipca 1916 r. ko
rzy\Sltaly z obiadów w tych knc:hniach, oraz 
wykaz wydanych w tym dniu obiadów dla po
szczególnych rodzin. 

Jak się dowiadujemy, w ubiegły czwar
tek odby!a się nagła kontrola tanieh kuchni, 
znajdujących się pod egidą Komitetu magi
strac1dego, 1..-tórej dokonali czlonkowie zarzą
du komitetu wespół z speeyalnie zapro-szony
mi obywatelami. Kontmlowane były lokale, 
pożywność wydawanych obiadów i t. d. Kon
trolowano w tym dniu okola 40 kuchni. 

Zmnieiszenie liczby obia.dów. 
Na skutek odwalania się Delegaeyi za

p:rowiamtmnm.ia miasta do tanich lmehn:i o 
zredukowanie liczby obiadów, zmniejszono 
ich liczbę o 25%. N · mienić należy, że w 
miesiącu ubiegI~'ID ilUć zybfa.dów wydanych 
przez tanie kuchnie, po.zostające pod egidą 

ma·gistratu, przekroczyła pól miliona. Re
dukcya tedy obejmie 125,000 por.cyj miesięcz
nie, czyli z górą 4,000 obiadów dziennie. 

Trzy nowe. pr.eytulki dfa dzieci. 
Dziś gm.ina ewfillgieli.cka św. Jana otwie

ra 3 przytułki dzien.ne dla dzieci ewangielic
kich. Mieśeić się one będą przy ul. Nowo -
Zarzewskiej, Nawrot i Milsza. Będzie przy
jętych ogólem 300 dzieci. 

Z żyd. szkoły dla głuchoniemych. 
Jak się dowiadujemy, szkołe dla glueho

niemych przy;rzeczono zasilek pieniężny. Ta
kim sposobem będą mog!y być otwarte je
sz:cze nowe oddziały przy szkole. 

Zapomogi dla rezerwistek. 
Następna z. kolei wyplata zapomóg rezer

wistkom za miesiąc sierpień odbędzie się w 
dn. 4 września. 

Dzieci !ódz1."ie na wsi. 
Ra<la opielrnńi:za w Jeżowie zwróci!a się 

do sekcyi wysy!ania dzieci i starszych przy 
komisyi międzyzwiąz. robot. chrześc. o przy
słanie 30 chfoIJ'ców od 8 do 10 lat, 'w celu u
miesllCZenia ich na caly rok, w specyalnie 
urządzonem przez obywatelstwo schron.isku. 
Przy schronisku istni.ej-e szkola. Chlópey wy
jeżdżają w nadchodzący poniedzialek. 

Ulica nad Łódką. 
Kanał nad Łódką pokryto już sklepie

niem. W tyr.h dniaeh rozpoczną się prace nad 
urządzeniem ulicy. Na skutek odezwy magi
stratu do właścicieli gruntów o odstą,pienie 
ZJi.emi na poszerzenie ulicy, właściciele owi 
odstąpili po obu stronach rzeki po 8% łokci 
gruntu. Dzieki czemu nowa ulica bedzie mia-
ła szerokoś~i 27 łokci. " 

Benefis Łódzkiej Orkiestry Symfonicznej. 
W środę, dnia 16 sierpnia,. odbędzie się_ w He

lenowie ns benefis L. O. S. "Wielki koncert pod dy
rekcyą Zdzisława Bin~bauma, przy S<J-lowym wy
stępie pp. M. Chwata i St Korta. 

Ameryka dla żydów lódzlrleh. 

Z Patersonu w Ameryce przysłano na ręce 
nadrabina Trejstmana 2,500 marek do podziału 

wśród biednych żydów. Pieniądze te adresat skie
ro-wa! do żyd. Tow. niesienia pomocy biednym. 

Sam0obójstwo. 

Zamiesz.."ka!a w domu Nr. 50 przy ul. Cegiel
nianej, Ryfka Drezner wyskoczyla z II piętra. 
Skutkiem wstrząśnienia móz,,;"11 desperatka ponio
sła śmierć iila miejscu. 

Z sądót-J. 

Sędzia pokoju VI rewiru TOzpa"trywal W<!zoraj 
następujące sprawy karne: 

U Abrama Lendera Beeza znaleziono 30 wor
ków owsa, który przecież pod.lega rekwizycyi. 
Beez tlomaczy się że owies ws'"..a>vil do niego pe
wien obcy mu człowiek, u którego on kupil siecz
kę. Sąd skazuje go na 60 rubli kary lub 30 dni 
więzienia. 

Sprawa L. Grzybowskiego, Benj. Neui'elda i 
Eug. Piotrowicza o obrazę Kom. Obywatel. w Ru
dzie Pabianickiej zos'"..aje odr-0czoną, gdyż g!ówny 
świadek, p. Ciesielski, nie sta"Wi! się. Ten ostatni 
skazany na 20 rubli lub 4 dni aresztu. 

Piekarz, Piotr Retelewski, 36 lat, dosypywal 
do ciasts na chleb pszenną mąkę i chciał mili
cyantowi dać łapówkę. Tiomaczy się, że makę do
sypywal, gdyż myślal że wolno i zresztą chleb byl 
dla przytulln1. Łapówki nie dawal, a przeeiwnie 
milfoya11t żądal od niego pewną sumę za „u.o.-poko
jenie" sprawy. 

Za przekroczenie przepisó'" przy wypie~ 
chleba skazano go na BO rubli k y lub 15 dm 
więzienia. 0$karienie o lapówkę: odroczono do 
zawezwania świadka, który mial być przy tero, gdy 
milicyant proponowal danie rapówki. 

Jakób Deutscher, 53 lata, przy sprzedaży wę
gli nk chcial przyjmować marek po knrsie obo
wiąz;ującym. Skazany na 4.0 rubli lub 20 dni ><i.ę
zienia. 

Jót;ef Baczyń__ski, Wilhelm Seiiert j Wilhelm 
Szmidt sa oskarżeni o 1.-radzież drzewa z lasu. 
Szmidt pTzyznaje się, że rąbal drzewo. Dwaj inni 
zabrali tylko leżące w lesie szczapy. Dzialali z 
nedzv. Szmidt skazanv na 10 rubli lub 4 dni wie
zienia, Baczyński i Seifert po 5 rubli lub 2 d.Ili 
więzienia. 

Ni~u.ez:eiwa lmnktrrencya. 

Mordka Strykowski, 19 lat, byl oskarżony o 
podrobienie kliszy fotograJicznej z obcllodu 3 ma
ja. Fotograi, Antoni Piotrawski zrobil podczas 
obchodu 14 z.<ljęć l'otografieznycll. Cztery klisze u
stą,pil p. Antoniemu Książkowi wy:tącznie do prze
drukowania w dodatlm ilustrowanym „Kuryera 
Łódzkiego". Tymczasem Strykowski zglosil: się do. 
p. Książka, futóry wypożyczył mu te klisze za 12 
rb. Strykowski kazal z odbitek z;robić u Borken
hagena metalowe klisze i dal drukarzowi Goldber
g-0wi do d..-uku. W kilka dni potem zasypal mia
sto pocztówkami. . które sprzedawał znacznie ta
niej od fotografii p. Piotwwskiego. Podczas roz,
prawy ok2.zuje się, że każdy czlov.iek może s-obie 
1."azać takie metslm:ve klisze u Borkenhagena spo
rtądzić. 

Sąd uniewinnia Strykowskiego z oskarżenia o 
fal:szowanie e.udzego fabrykatu, ale za nieuczciwą 
lronkurencyę skazuje go na zasadzie § 620 ros. 
· id. kar. na SO rubli lub 40 dni aresztu. 

Duch przed;,.;~ ..>forczy. 

Muzykant, Calet Ch"V. _,t, 53 lata, a zarazem 
w' •c-. .;iciel zakladu kąpielowego przy ul. Benedykta 
Jl:,_. 40, oskarżony jest <T ••• sprzedaż węgla b-ez po-
7:Wolenia po cenach, przewy7.,szających maksymal
ne. 

O to samo :'ckarżona jest jego córka, Lola 
Chwat. 

Otrzymywa! z magistratu węgle na ką:piele 

<:Ila biednych źydowskieh dzieci i sp.rzeda;val je po 
:"5 kc;'. za iiv.iart.1'.ę. Tlomaezy się, że odstą:pil tyl
ko kilku znajomym, którzy byli w j)Qtrzebie i nie 
mogli węgli dostać. Cala gromada świadków ze
znaje, źe nie wie o tern, jakoby Chwat handlowal 
węglami. Ale z~znania ich pozostawiają wiele do 
życzenia. 

Sąd skazuje Caleta Chwata za handel węglami 
bez po:?;Wolenia na 80 rubli kary lub 40 dni >vię
zienia; Lolę Chwat za przekroczenie ceny maksy
malnej przy sprzedaży węgli na 20 IThbli kary lub 
10 dni więzienia. 

Ze Zgierza. 

Zorganiwwa.ao tu komitet syonisfyczny. 
Przy komitecie pO'."\"Stanie biblioteka i czy;tel
nia. Przewodniczącym komitetu jest p. I. 
Szwarc, wiceprzewodniczącym p. H. Rectes, 
sekretarzem p. żabner. 

Z Wielunia. 
Egzekncya. 

Na mo.::y wyroku tuiejszego sądu okręgowego, 
rmstrzelano Stanisława Mańka i Szymona Kaź
miercraka, za napady i rabunki. 

Z Płocka. 
. \V tytii dniacb m·uchomiono tu kursy dla nau

c.z.yci eH szkól elementarny-eh. Kursy dzielą się na 
dw~ v;ydzialf: polili i niemiecki. 

Wydzial handlowy R. O. m. Placka uruchomil 
skład dra;ewa i węgla. 

W ubiegłą niedzielę w Radziwiu, pod • Pfoc-
Jriem, odbył się dz.ień kwiatka na biedńą dziatwę 
Ra<lziwia. Kwiatek-mak cieszyl się powo-dzeniem. 

Z Kowna. 
·-

Sąd okręgowy w Kownie rozpatrywał sprawę 
34-letniego Jana Olezyka. pochodząeego z gminy 
Topole w gub. Kalisldej, ostatnio zamiesika!ego w 
Lomianach., w pow. Wilkomierskim. Olczyk' ska
zany był swego czasu na 3 lata więzienia za kra
dzież i n=zenie spokoju domowego, którą to ka
rę, na początku wojny, odsiadywał' w więzieniu w 
Sier2dzu, pod Łodzią, później w Szawlaeh, skąd 

zostal przeniesfony do Wilkomietza. Tu został z 
powodu przybliżania się wojsk niemieckich wypu
szczony na wolność. Po krótkiej tulaczce Olczyk 
znala.M pracę u pewrri.ego wieśniaka. W lutym 1916 
r. :pw.codawca. wys.tal O. do pobliikiego mlyoo. z 
furą żyta. Olczyk udal się do Wili:la, gdzie sprze.. 
dal wóz i ooożt> za 124 ruble, poczem zbieg!. 

W końeu. maxca r. b. zatrzymano oskarżonego 
w AU!!1JStowie, bez legitymacyi i śroiłków do ży
cia. O~ pnyzn.al się do v.iny. Skazano go na 6 mie
sięcy ·więzienia i karę pieniężną w sumie 200 ma
rek. którą o czywiście, musi odsiedzieć - dobę 

za każde 5 ma.rek. 

(Korespondencya wlasna .,Godz. Pol.j. 

Ze sp;rn.w robotniczych. - Macierz sz.kolna. - Ho
dowla kóz. - Naprawa dróg. 

Zarzą.d Huty Bankowej w ostatnich cza
.saf!h -0grnnfozyl d-0 minimum zaliczki, wyda
wane robotruikom -0d początku wojny. Przy
tem wszyscy mbotniey, kt-Orz:y wyjechali na 
roboty za granicę, a nastę;pnie powrócili, zo
stali zu:pclnfo pozbawieni zapomóg. Starzy 
robotnicy, którzy pracowali w Hucie Bank-0-
wej od 20 do 30 lat, i którzy powracają obe
cnie z robót za granicą, mogą nadal otrriymy
wać zapomogi, ale p.o uprzedniem zrzeczeniu 
się na przyszlość wszelkich innych preten
syj do fabryki. Większa część robotników, 
którym zdrowie nie pozw.al!a pójść na roboty 
za granicę, przystają na ten warunek, byleby 
tyL"lto otrzymywać chwilowo jakiek-0lwiek
bądź zapomogi. 

Aczkolwiek na terenie austrya-cko - wę
gierskim .Macierz Szkolna nie ma jesz.cze pro.
wnych podstaw istnienia, uzyskano w Dąbro
"Wlie pozwolenie na zebranie ogólne miejseo
wego K'Ofa. Na 1000 rozeslanych zaproszeń 
zjawiło się okola 600 osób. 

Najbliższą dziafalność praktyczną Macie-
rzy Szkolnej na terenie Dąbrowy lącznie z 

· k-0lonią Flora i wsią Zagórze określonQ w 

l następujący sposób: opłacanie wpi.sów za nie
zamożnych uczrniqw szkól średnich, otwiera-

! 
nie wypożyczalni książek, przedeiwszystJd.em 
dla ludu i klas ll!boższych, organ.izowanie kur

l sów wieozornyc<h dla do0ro-slych analfabetów, 
J urządzante -odczytów popularno - naukowych. 

i tworzenie kurs.ów zawotlO'wych dla dzieci, 
które skońezyly szkolę początkową. 

Następnie UkonstytuowanQ komisyę, któ
ra ma zająć się wznmvieniem P-0lskiej Macie
rzy Szkolnej w Dąbrowie. Komisya ta, z 
chwilą uzyskania przez M. S. pomyślnych wa
runków rozwoju, przeksztalcona będzie w 
zarząd. 

Urząd gminny Dąbrowa ukończył p.l'!Zed 
killm dniaIDi. zapisy na serbskie kozy mleez,. 
ne, r.·o 80 koron za sztukę. Ze względu na 
wyjątkową dmżyznę mleka, nabywających 
kozy byio bardzo wielu. Wogóle - hodowla 
kóz i królików rozwija się u nas pomyślnie. 

Wszystki.e drogi i szosy, prowadzące do 
Dąbrowy, doprowadzane są do naileżytego 
porządku pod dozorem władz wojskowych. 
Przy robotach rua szo-sie, idącej do Modrzejo
wa, za Zagórzem, pracuje jeszcze ktl.11..11set ro
ootników, którzy otrzymują po 2 i 'Pól korony 
dziennie. 

Ulfoa Jana Sobieskiego po przebrukowa
niu wygląda b. ładni~; olbrzymie rowy zasy-
pano, a dr.ogę rozszerzono. es. 

Z Tuliszkowa. 
(Okręg Koniński). 

(Korespondeneya wlasna „Godz. Pol."). 

Towarzystwo piłmoey. 

Z im.i<Cyatywy ziemiooina tutejszego p. 
Nelken.a powstalo tu Tow., pomocy, które ma 
n.a celu niesienie pomooy biednym, w naturze 
i w gotówce. 

Otworrono kuchnię, Móra diwa razy 
dzie.n.nie, od 12-2 po po!. i od 4-ej po pot 
do wieczora wydaje gorącą strnwę, po 100 
po:·cyj dziennie. 

Zapcmogi w gotówce sięgają 50 rb. ty-· 
gccdniowo. 

D<J zarządu Tow., poza · Oi'gam.izatorem, 
który jest prezesem Tow., należą pp.: Har
czyk, Skowron i Warcki. 

Z Lublina. 
· No1T; wiee-gnbernafar. - Pośrednich1-'o pracy. -

Kusy dla nauczycieli Indowych. 
Sympatyc-zmym odgl-Osem od.bilo się po mieście 

naszem pierwsze wystąpienie nowego wice-gube:r
:n.arora, gen. Gn.esieki.egQ. Wobec przedgtaW:i.ają-

cych mu się mzędników Tlożyl on krótkie oświa ~ ; 
czenie, w którem dal wyraz swoim zamieci:enfottf 
adm.inisl:raeyjn-0--politycwym. Nie czUjemy się tu,· 
mówi]:, w kraju obcym, ale w h-raju siprzymierzo
:nym, któremu mooarstwa centralne pr:zynfosly u. 
pragnione wyzwolenie. Droga administraeyi fyJn. 
czasowej jas.ua: goić rany wojenne i zyskiwać zau
fa.nie spoleezeństwa przez mądrą i rOz.tropną sztu. 
kę ;:ząd:ze:niia. 

Po;przednik w urzędzie gen. Grzesickiego, ge... 
neral Dietrleh.stein, zostal mianow&ny inspektorem 
okręgu" wojennego na miejsce gen. Lustiga, prze., 
niesionego d-o Radomia. 

Przy gen. gub. ui'Wox:z.one zostalo świeżo cen. 
tralne biuro poś<redniotwa pracy z oddziałami przy 
wszystkich .komoodach obwodowych, mająe.e za za
danie uregulować popyt i podaż na rynku praey, 
apróez przymusowych robót wojskowych. Na ruch 
wieliki w biurach tych początlmwo się nie zanosi, 
bo obeon.i.e podczas żniw d-0syć jest za.jęcia bez po
średnictwa, a nadto mnóstwo ludzi znajduie się w 
kolumnach robotniczych. że biura te mają jednak 
o.bszenne przed sobą zadanie, śvriadczy choćby 

przykład biura robotniezego . przy Komitecie obwo
dowym w Piołtkowie, które, zorganizowane jui w 
zimie, setki rohotn:ików wy;slalo do robót wczesną . 
wiosną, w kraju i w Galicyi. 

Kursy uzupetniające dla nauczycieli ludo.wych . 
w Lubliinie, zurag:nizo.wane przez Stow. nauczyciel
stWa polskiego, dobiegają końca. Liczba słuchacz.ów 
wynosi 210, wskutek tej liczby kUTsy podziefono 
na odd2zialy. Slu.chacze zwied:z.ają gromadnie Za·. 
mek, kościoły, h:ibliotekę Łopacińskiego i t d. Po
dob,ne kursy na mniejszą skalę odbywają się w Za· 
mościu. Mają 0111e na celu uzupelnienie wiedzy IJ. 

góLnei i fachowej nauczycielstwa ludowego, które 
po wielkiej części wiadomości te nie zaokrągla, ale 
dopier-0 zdobywa. 

Z Krakowa. 
Zmarl tn.ś. p. prof. dx. Anto.ni Wierzejski. 

radca dworu, emeryt, dyrektor gabinetu zoologiei„ 
neg-o un:Lw. Jagiellońskiego, czyn.ny cl-onek Aka.· 
demii Umiejętności w Krako-wie, cz.lanek Tow. za. 
ologiezn.ego w Paeyi;n i t. d. 

Na ostatniean posiedzeniu Rady miejskiej, . 
prz~odniczący 1..awiadmnil obecnyclt, że na ręct 
prezydyum nadszedl reskrypt z Wiednia, zawiada. 
miający, iż rząd p:rzymal miastu subweneyę w Wyo 

s<Tkości jednego miliona km<m, a jest podstawa d1> 
przypuszw;eń, że po pewnym cz.asie miasto od rzą. 
du oti::cyma drugi milion, co uczyni!oby sumę pię
ciu milionów, otrzymaną od rządu jako subwellCy~ 

W krakowskiej Izbie han-OJ.owej i przemyslo; 
wej roZip()CZęly się obrady komerencyi, zwoła.n.efs .. 
infoyatywy cenitrali dJ.a odbudowy krajU, celęm~·~ . 
mówienia ,programu prac nad urru:: • · ·· ··· · 

znis:lleoonego wojną galicyjskieg-0 przem 
dilu i rękodzieła. 

Donoszą z Krakowa, ±e p. Ageno.r 
kupiec krakowsru, zlożyl w dar7ie Muzeum . .. . . .. 
wemu bramę z XVIII w„ ozdobioną ladnenil~ 
tabami, okuciami i kratami, wyjętą z kamienio/ 
przy ul. św. Jan.a pr.z;y przebudowie na kino. J3ril· 
ma ta, jak wiele mych fragmentów ze zburzonycl! 
domów w IL-akowie, będzie uiytą do przyoW.nbie, 
nia budynku poszipitalnego na Wawelu przy a-. 
doptaeyi na muzeum narodowe. W budynku tym 
śeiany korytarzy, weo.""iibulu i sieni zapelnione bę-
dą iragmentsmi rzefb i w ten sposób charakterem 
swoim zbliżą się do klasztornych krui.ganków. To 
teź bar<lzo jest pożądaną rzeczą, aby wszystkie !&-
go rodzaju zabytki dostawaly się do :Muzeum Na
rodowego. Fragmenty starożytne ozd0<bią je nieza..> · 
wodnie więcej niż marmu,.-y i stiuki lnb jakakol
wiek inna dekoracya wspólczesna, narrocająęa 
się widzowi i odciągająca go od zabytków, któryUll 
jedynie w Muzeum uwaga powinna być o<ldana; 

Z Podhala. 
H~d Sienlkiewierowi. 

Imieniem ludn-OŚc:i Po'.dhaila wyslaoo da·.· 
Henryka Si.enkiewiictza następuiący 7.lbiorowy 
adres: 

.,, Wielkiemu Mistrzowi sfowa, Budzicielo
wi duclla nrurodowego w najszerszych war-
stwacih. ludowych przez wiekopomne dfilela, 
Podhale cale prz.ez usta przed:sfa.wi.tCieli Rad~ 
;powiiatowej, Rady miasta Nowego T~;rgu J 

Gmin, szle w roku Juib-iłeuszowym najgłęb
sze życzenia, a:byś genialny JUJbilaoie docrie
kal się te1 chwili, gdiy z obecnego „potopu" 
złącz.one „ogniem i m1eczem" warstwy nar?' 
du, utworzą taki zespól, jak górale Tatrzan~ 
scy, broniący swego króla i abyś by! śWti~d· 
1."iem w nowych warunkach takieg-0 :rozkWJ.tu 
i dobmibytu, któryby wstrzymal wędrówki . 
ludu „za chlebem". 

życzymy Ci Niestrudzony Opiekunie j 
WJ.elki Jalmużn:iku swego narodu, byś Swt. 
dalsze lata mógł s:pędzić wśród naszy·ch zie
lonych ląk, granitowy.eh skal i rwący-eh potO"> 
ków, w otoczeniu hołdującego Ci w.olnego lu· ••. 
du i aiby Ci Bóg po-zwom oglądać drużynY 
naszych ,,Bartków zwy0ięzców" idąeyeh na • 
„pole cll.waly", ale we wlasn.ej potrzebie. 

Zewnębrzna strona adresu, pisanego na .. ·· 
pergaminie i ozdobnie oprawnego, przed9ta• 
"Wla się bardzo pięknie. Okladkę projekto
wa! i adres wlasnoręcznie zdobił znany arfy~ 
sta • malarz Zbigniew Pronaszko, opierająe 
styliza{!yę koforowego rysunku na motyiwaelr 
ludoW}"ch góralskich. 
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WARSZAWA. 
twowców Polskich. 
·-

(o) Grupa państwowców po.Jskieh, soli
&iryru.~ąc się z ogólną deklaracyą, zfo:ioną w 
®eń · -0twarcia· Rady mieiskiej króleW1S1kiego 
grodu Warszawy, a mówiącą o na:szyeh aspi
:racya@. narodowycli i ;państwowyeh, wy.chodzi 
~e®:ak z założenia, iż naród polski musi wziąć 
<:zymiy udział w dziele w!asnego wyzwolenia, 
iri teru samem ;powinien stanąć obok te:j .siły, 
która wyrzueila z jeg.o kraju stuletnie rządy 
moskiewsikie, i dlaitego w ehwili, kiedy poraz 
ipierwszy rcwle:ga się glos wyibranej reprezen-
taey:i ~olicy w sprawie polskiej, e>hee dać ja- . 
sny i niedwuznaczny wyTaz lf;emu dążeniu, co
'!az bardziej ujawniającemu się w naszym na
ll'odzie. 

Wojska zwycięskie państw c:eTutralnyoeh 
1W walce o siwych "państw miteresy, wyrrucil:y 
jednak ze znac.znycll obszarów . ziem polskich 
naszego najeźdźcę i uwolniły nas z jarnma ro
syjsikieg-0, czyniąe tem narodowi po:lskiemn 
ważne, pamiętne dohrodzi~stwo. 

Wobec tego zaś, że_ ;p.o wYU-'ZUce!Irlu wroga 
n:aszego państwa te. szeregiem zezwoleń tak 
:na stwarzanie nowych placówek :polslci1ch, jak 
i· iilR uroczyste obchody, które potęgtliją nasze 
mpliraeye państwowe, . świadczą, że pomimo 
uciąfilwyeh warunków stanu wojennego -
w-0lności, którą nam przynieśli, wyrz.ucając z 
ziem naszych Mosik-wę, niweczyć nie pragną i 
w zasadzie uznają nasze dążenia, że pozatem 
interesy nasze i państw cenilrakuyeh są wspól
ne w zakresie nieibezpiooze:ń!stwa przed 
wschodnim naporem, który Sltałby się i dla 
nirili., looz przedews~tkiem dla nas, i.agfadą, 
stoimy wyraźnie ha sfanowisiku ·· akcesu d·O 
pańsitw cenitralnych i do tych WJSzystkfoh, kt6-
r.e wespól z niemi ;potęgę Rm~yi kruszyilii i, daj 
Boże, skruszą ją do ostatka. 

Sltladaiąc ten akces, rozumiemy go, jako 
.tawarcie p!rzymieraa po<lity.cznego pomiędzy 
:państwem polskiem a państwami centralne
mi, dla obrony naszych wspóJnye:h interesów, 
'dla obrony granic przysil:ego terytoryum ipań
stwa polskieg-0 przed mściwą i rochlanną za
borczością Mosh-wi. 

A składając ten akices i nawolu!jąe d'O nie
go ca!y ogói polski, zwracamy się jednocześ
nie jawnie i :pU!bliC'Znie w tej pierwszej z wy
boru Radzie miejskiej królewskiego grodu 
Warszawy, zwracamy się do mocarstw cen
tralnye:h, którycli wojna zwycięska niesie i 
nam wyzwolenie' z :rooyjskiego jarzma, -0 
wprowadzenie sprawy polskiej jesroze pod'
ezas wojny obecnej, na -tory pożądane p:r:rez 
:rozU:m polityezr-.- dJla stron ·OOU, a mianowicie 
o l)J!rOklamowanie państwa po-IS!ciego, o przy
stąpienie jak.najśpieszniejsze do jego odibudo
wy, by państwo . to wraz z moearstwanii oon
tralnemi stać się mogło jnrż abem:de tamą 
µrzed zalewem wschodnim. 

Czujemy w sobie dosyć sil do tej odbudo
wy !i wiemy, że naród polski będzie chcial i 
będzie mnial bronić do_ wpad'ł:ego tego najcen
niejszego skarbu narodowego, ja:kim jest wla
sne, niezależne państwo. · 

Wiemy, że naród poJski zdolny jest do 
:ro.zwoju i że będ'Zie umial zabei.ipieezyć rów
ne iprawa fila wszystlci.ch oby1vateli· państwa, 
że rozumie konieczność posi:ępu i demomraty
zaeyi w naj.szerszem i najszJ.achetlliejszem te
go słowa znaezeniu. 

Przymierze z państwami - centralne.mi ro 
dr<iga do szybszej od:budowy własnego nieza.
leinego państwa polskiego, do włas.nej dyna
sityii i do polskiej armii, której kadrami są tak 
bohatersko walezące o nieipo<lileglość Oj-czyrz,
ny Legiony nasze. 

Niepodłegfo państw.o polskie, w iprzymie
nu z państwami cerutralnemi, wlasna dyna
stya i silna airmia po-Iska - oto cel beZJp.o
średni dła wysHków narodu polskiiego, olto 
cel, dla którego osiągnięcia gotowi jesteśmy 
M wszelkie ofiary z życia i mienia, o ile -po 
proklamowaniu państwa polskiego, otrzyma
my od czynników w tej wojnie miarotlałnyeh 
możność wżytkowania ufa.jone<j w naszy.ch 
stroskanych o dDbro Ojczyzny dn.<izaeh energii 
i wyladowania tej eiJ1oergii w czyn. 

Wydział gospodfil"czy opraeowal i zloiył za
. rządowi· Rady . GlóWuej Opiekuńczej - szcże
gólowy projeik!t organizacyi skupu ziemnia
ków i hand!lu nimi. 

Z pośredni-ej towawwej działalności w 
11'biegłym miesiącu zaznaczyć należy zakup 
partyi świec w przewidywaniu braku środków 
oświetleniowych na jesień i zimę, <>raz więk-
szej parlyi kaWy- i eu:kru. · 

Dtiafa1ność sekcyi składnic przy Wydzia:. 
le gospodarczym R. G. b. w okresie sprawo
wawezym przefawila się w szczegółowej lu
.straeyi Rad opfokuńczyoeh w dz:belnicy Zagłę
bia Dą.br:owskiego przez d€legata Związku 
Stow. spożywczyeh. Z uznaniem podnieść 
należy iż dzięki pomocy, jaką miej-soowej lud
ności robotniczej nffiosą zarządy k-0palni i fa
bryk, -Ol'lgani:mdąee kooperatywy, kuchnie i 
.skfadniee, stan ogólny sprawy iywnaścfowej 
w tej tak ważnej przemyslowiej dzielnicy kra
ju jest dziś naogó! znośny. 

Wynik kwesty ogólnl()kri&jo;wej w IMl'mefilie 
ł-0-wfokim. 

Kwesta ogólnokrajowa p. n. „Ratujcie 
dzieci" dala w powiecie l-Owickim następująoo 
wyniki materyalne. Ogółem ;zebr.ano: 6921 r:b. 
i 1 % kop. Wydano na .organizaeyę kwesty 
iib. 187 Jriop. 45%. W;piacoillO do kasy R. G. 0. 
:rb. 6733 kop. 45%. Od p-oszczególnych gmin 
powiatu wplynęly o:l':i.a_ry w sumach następn
jąeych: groin~r Bielany dafa l'lb. 553 kop. 61, 
gmina Bąków rb. 463 kop. 24%, gmina Boli
mów mk. 8 fen. 50, oTaz l'lb. 51 kop. 94, gmin.a: 
DąJbk-0wioo mk. 31 fen. 50, oraz rb. J,084 kop. 
94%, gmina Jeziorko mk. 100, oraz rtb. 365 
kop. 99, gmina K-0mpin.a mk. 158 fen. 81, oraz 
rib. 189 kop. 34, gmina Łyszkowice mk. 73 fen. 
10, oraz l'lb. 1000, gmrina LUJbiaków :rlb. 003 
kop. 63, gmina Nieborów mk. 14, oraz rb. 106 
kop. 50, miasto Łowtcz mk. 652 fen. 96, oraz 
rb. tl-002 kop. 96. Ogólem zebrano 1038 mk. 
87 fen„ ora.z rb. 6382 kop. 16. 

Odrn.awfanie rzeźb. 
(o) Wydzial a:rcllitekt.oniczny zarządu 

miejskiego uchwalił doikonać gruntownego 
ochwwi€111ia posągów al.egoryczny.ch, zd-0bią..; 
cy.eh -0gród Saski, uszkodzonych i zeszpeco
nych popr.rednim sposobem konserwacyi, wy
konywanej ,;sp-os-0!bem gospodaxezym" bez 
znaj.omaści rzeczy. Statuy są zamalowane 
grubą warstwą farby olejn~, J>Trez co utraci
ły wiele s:z;czegó!ów · rzeźbiarskieh. Będą one 
oezyszeizone z farby i pows:tawi!one w s:tani:e 
.naturalneg·o kamienia, oo ochmni je od :po
trzeiby corocznego odnawiania. Wykonanie 
tej pracy Wydzial architekt-0nicZilly po.wie
rzył rzeźbial"2l0wi p. Jam"k.owi. 

Opłata od w-ozów miejslieh. 
(o-) W.ob.oo wysokieh 00!1 produkfOw rol

.nyifu i żyw.n<Yścfowy.ch, któ:r:e podskoczyły w 
cenie nieraz rui o 500 prooont, w stosnnh."U oo 
cen normalnych, ludność wiejska, dowożąca 
proouikty d-0 miasta i sprzedająca je na tar
gach miejskich osiąga d-0ść znaczne zyski, nie 
pooosi zaś ża.duych koszitów na k-0rzyść mia
sta. Wobec tego zaxząd mi1ejski opraeowal 
projekt ustanowienia o.p1aty w wysolrości ao 
k-0p. od karżdeg.o wozu na· targach i placach 
miejskich. Opfatę zapr-0jektowań'O pobierać 
od 16 sierpnia; do.chód z tego źródła obli.cz.o.. 
no na Qlkofo 30.000 Iib. rocznie. 

Do zbforó-w mniwersyteckich. 
(o) Zarząd biiblioteki nn.iwersytecJriej, 

pragnąc przechować w swych z.bi-0rach jak
najpelniejszy abraz pmc kulturalno - nauk.o
wy·ch stolicy, zwrócili się do Zarządu miasta z 
prośbą_, alby wszy.stli:e in!stytucye, komisye i 
sekcye podlegle zarząd;owi miasta, stale przy
sylaly bilbli-0tece uniwersyteckiej swe pu:bli
kacye, ogloisrenia, plakaty, formuilarze, wo
góle wszellciie druki, wreszcie odibitki pieczę
ci w 2 egzemplarza.eh. 

Jazda po toraeh. 

Z Wydziału gospodarczego R. G. O. (ze s:pra- · 
wozd:ania za miesiąc lipiec r. b.). 

(o) Bruki obok torów tramwajowych ulegają 
szybkiemu psuciu się głównie z tego powodu, że pó 
torach jeżdżą w-0zy, wskutek czego wzdłuż szyn w 
bruIDn., zwl!aszcza granitowym, tw-0rzą się żłoby. O
próe2; teg-0 jazda po to:rach utrudnia komunikacyę 
tramwajową. ·Wobee tego, na skutek prośby zarzą
du miasta,· naczeln::ik milieyi polecil komisarzom, 
2l!l pośrednietwsm podwladnyeh sobie organów, 
zabraniać jazdy wszelkiego r-0dzaju w-0wm i d-0-
roilwm po torach tramwajowych. 

Miesiąc lipiec, jako przednówk-0wy, w
.powiada! się wielce niekoreystni.e pod wzglę
dem aprowizacyjnym. Rezultaty wszystkich 
starań i zabiegów wydziału, czynionych w 
kierunku zd;obyefa artykułów żywn·o€.ciowych 
byly bardzo nikle, wobec tego, i•ż brak wszel
hi.ch ziemiop:todów w lipcu doszedl do gr.anfo 
kulminacyjuy~h. Wobec absolufnej niemożno
ści sproma<lzenia iakichkolwiek towarów z 
neutralnej zagranie; Wydzial g0<spodarezy po
stanowil: gromadzić żywność możliwie z 
wszelkich innych źródeł i w tym celu opr·aco
wal projekty skupu. 

Do~1e~czas · udalo się Wydziałowi zakupić 
w p-0w1ec1e luko~kim 2,000 funtów masła 
wytloczonego, przygotowanego d·o dluższego 
przeehowywania. 

. Sp~awą bardzo ważną już w dobie obec
neJ,. a. J.esz.eze Ważniejszą w najbliższej przy
~zlosc1 J6:t kwestya za-0,patrzenia Warszawy i .. 
mn~.eh w1ększych mia~t, ·jak Łodzi i Zagłębia 
w mezbędna :ia.'0ŚĆ:~akńw. W &'.{lraw;ie iei 

Przewóz pism i druków przez granfoę. 
(.o) W „Dzienniku Rozp.orządzeń" clla Ge

neral - G®ei:nato·rstwa Wanszawskieg-0 (Nr. 
39) ogtoszono następująoo rozporządzenie: 

Pod:ró.żni, prz.ekraczaj.ący grani.cę Pań
stwa Niemieckiego, są obowiązani przedsta
wić w biurze granicznem wszelikie p:iJSma, 
d~i i n-0tatki, które mają pTZy sobie lub 
w10zą w sw-0foh pakunkach, tak samo, o ile 
posiadają, wszelkie koperty, pakiety, kufry, 
w którycl:i się mieszczą tego rodzaju papiery 
p-octl urzędow.em zamkllię·dem. To samo do
tyczy map, rysunków tB"..1iniC7.nych, plrurr-ów, 
Wizeruników, ok>0lic kraju, film, lub innyclt 
tym pod-o-bny-ch wizerunków przedmiotów. 
Kto, pomimo zawezwania osoby wojskowej, 
lnb urzędnika -0chrony pogranicznej zaniedba 
przedstawi€łl1ia przedmiotów, -wymieniony.eh 
w § l, lwb kto usiłuje nie st•osować się d-o żą
dania JjrzedStawienia tycll przedmiotów przy 
-przekxoez.atriu granicy Pa~ Niemisclrlego, 

zostanie ukarany więzieniem, a o;bok tego 
może być skazany na grzywny do wysokości 
3000 marek. J.eśli zachodza ok-0liczności la
go.dzące, może być wymierz~na tylko kara a
Tesztu, lub pienięima do wysokości 1500 ma
rek. ści<manie sądowo - karne należy do są
dów wojsikowy.ch. 

R-ozporządzenie nini.ejsze nabiera mocy 
-0 bowiązuj.ącej natyehmiast. 

O lokal szkolny. 
(o) Gimnaz~m św. 'Stanislawa, oraz kursy dla 

dorosłych Jaezynowshlego, m:ieszcząee się obeenie 
w gmachu III gimnazyum przy ttl. hr. Berga, nie 
posiadająe śr-0dków na wynajęcie lokali, zwrócily 
się do Wydzialu s:zili:olnego zru:ządu miejskiego o 
udfilelenie im nadal l<>ikali w tym gimachu. 

O posterunek milicyjny. 
(o) Ze względu rut bezpieczeństwo publi=.e, 

wlaściciele nieruch<Jmości i mieszkańcy w o-koli
eaeh rogallki 1\lf~-onckiej wystąpili z pefyeyą do 
Rtiiicyi miejskiej o ustanowienie przy tye.h r-ogat
kacll sfalego postermtlru milicyjnego. 

n 1't z 

Z Sadów. „ 
Czyje dziecko? 

(<>) Jak wiadomo, praw-0 z 13 maja 1913 rolm 
o dzieci.aro riieślu!bnyeh znacznie polepszyło sytua
eyę dzieci nieślubnych i ustanoiwilo między mny
mi, że matka dziecka nieślubnego ma prawo do
magać się dla niego alimentów od o.jca. 

OczywiŚeie, trzeba przedew$Z%tkiem ustalić, 
kito jest ojeem danego dziec-ka nieślubnego, a tem 
samem, lio obowiązany jest d2lieeko ro wychować. 

Nie jest ti> :rzeczą latwą: uczciwy ez;lowiek i 
bez procesów l:<liY,~ będzie na utrzymanie swego 
dziecka; nieueucilwy dziecka swego wy:prze się, a 
udi>wodnić mu, że dziecko jest jego, trudno. 

Cha:rakterystyc:mą sprawę na Wtiem tle po
wstałą rm;ioznal na ubieglem posiedzeniu sąd a- ' 
pelaeyjny pod. pr.z;ew. prezesa Marezem;.kiego. 

w podaniu do sądu gminnego Anna s„ dzie
wuclla z gminy Jadów, pisze: przed paru laty po
znałam Wladyslawa G„ syna goopodars:kiego z na
szej wsi, kawalerra; zacząl 001 bywać często w do
mu moich il'Odziców i ohiecywal ożenić się; w cza
sie, gdy on odsługiwał wojsko, przys?it<J n.a świat 
dziecko ze zwią71lm z nim; aby wychować dzieeko, 
musiałam pójść na slmbę do Warsmwy, gdzie 
dmeeko zmarlo. Po pow.rocie z wojska Władysław 
ponownie ściągnql: mnie na wieś i ponoiwnie upe
wniał, że się ze mną ożeni. Przyszło na świat diro
gie dziecko, a wlkrótce potem Wladyslaw ożenił się 
z :Umą, bogatą córką gospoda:rską, mnie zaś po:rzu.. 
ci?, Poszłam na skargę do księdza, który poeząJ: 
w-Ymawiać Wład:yslal\ViOwi tak niwcuiwe postępo
wrutie ze mną i oświadczył mu„ że powinien dać 
mi; jak-0 oiciec dzieeka i czloiwieik zamomy, na wy
cl1-0wanie dziecka. Wladyslarw przyznał, że dzieeko 
jest jeg-0, lecz nie chciał nie dać rra wyclwwani~ 
dzieeka., flomacr.ąe się brakiem pieruiędzy. 

P1Yw-0lująe się na świa<lka, który byl ;przy 1Wr 

mowie u księdza, Anna S. żąda w kon!kluzyi .zasą
dzenia jei 1,000 r<b. 

Zbadany w sądzie gminnym świadek, zeznał, 
że g<ly An.na S. skarżyła się przed księdzem, ten 
za!pytal W!adyslawa G., u.y jest <Jdcem dzieeka; G. 
nic nie odipowiada~, lecz i nie zaprzeczał; . gdy zaś 
ksiądz powiedzial mu, że po!Winien dać na wycllo
wanie dziecka pn;ynajmnieij 200 rb„ G. od!po.w:ie
dzial, że nie ma pieniędzy. 

Sl!d gmin.ny uwz;ględnil akcyę. 

Na posiedzeniu sądu apelacyjnego pełnomoe
nik pozwanego żądal oddalenia akcyi, d'Owodząc, 
że powódka nie morie żądać sumy jednorazowej, 
lecz jędyruie alimentów; pozatem powódka nie udo
wodnila, że właśnie G. jest ojcem dzieeka; wres2l
cie powołał się na świadków, mających ustali15, że 
powódka ;prowadzila się niemoralnie i że dum o
sób koirzystalo z jej w:iiględów. 

Pełno-mai:n:ik pow6<liki w.nOSiil o odlr7illcenie ba
daniia świadków; żądanie takie - ulaniem jeg<l
jest bezsensowne, bo· takie r:ieezy nie od-Oywają się 
publicznie, przy Świadkach; zresztą pozwany w-0-
bee księdza p;rzyznal, że jest ojcem dzliecka, ob-0-
wiązany więc jest fożyć na jego utrzymanie. 

Sąd apelacyjny, nie decydując kwestyi świad
ków, postanowi!: przedewszystkiem zażądać ah-tu 
urodzenia dziecka i świadectwa, że dziecko żyje. 

= u 

Teatr i mueykm. 

T!l<ltr Wielki w niedzielę, o godz. 31/2 po poł., 
daje „Kościuszkę pod Raclawieami" po cenach zni
żonych. 

Teatr R<mnaitości. Dziś i jutro ,,Młody las" 
Jana Adolfa Hertza. 

Teatr Polski. Dziś i oodciennie „Dorian GTay", 
w polowie przystlego tygodnia premiera komedyi 
de Flers'a i Caillaveta p. t. „Mfohasia i jej mailika". 
Reżyseruje p. Sosnowski. 

Teatr Mały. Dri.ś po raz 7-my „Ojciec" strind
berga; 

Teatr Letni gra w dalszym ciągu ,,SY'bir" G. 
ZapołskieJ. " 

Teatr Noweści. Dzi>l vr dalszym eiągu ,.Zems'"..a. 

»ietopena" Straussa. 
Teatr Praski. Dziś i jutro „Zoohy krakow

skie" Turskiego. 
Teatr w D&łill.ie Szw~jcarskiej. D1lIB premfora 

fantazyi wokalno-choreograficznej Kazimierza Pol
laka p. t. „Po wojennej w=wie - zagranica w 
Warszawie", Reżyseruje p. Juli-ez. 

1 

Byl czas; że nies:rezęśeie ozl-Owieka zaezy,nai:o 
się z chwilą, gdy straeil ostetni grosz, a kmłczylo 
gdy zarobił pierwszego rubla. 

Dziś jest odwrotnie. Człowiek, który ma ru
bla, jest nieszczęśliwym. Szczęśliwym się staje do· 
piero wówezas, gdy rubla wyda. 

Oczywiście, rubla z dziurką. 
Maleńka, zaledwie d0»"irzegal11.a dziul"ka w rn

błu stwowi dziś despekt o wiele przymejszy, n:i!i 
wielka dziura w bucie. Człowieka z dziurą w bu
cie mają .za ofiarę wojny, w:taściciela rubla z dziur.
ką za złoczyńcę, który usilnie 0sz.u:kać kupca, kelne
ra, dorożkarza.„ 

Nawet dziad pod kościo!em, gdy mu =cisz 
takiego rabla pod warunkiem odmówienia pauie
rza za d:uszę Bogu.mila i Agaty, mruknie: 

- Co ro za nabieranie ludzi! _: i zbeszta cier 
bie, oraz ~ła niewinne dusze Bogrumila i Agaty. 

Gdyś j'llŹ raz wpadł tak niełortunnie, żeś po
zw-0lil sobie wetknąć rubla z dziurką, nie pozbę
dziesz się go l.atwo. Dawniej k11.żdą falszywą mo
netę m~a byle „wpakować" dorofiltarzowi '!) 

zmierzchu, rozmienić u pijanego t"Jbo ofiarować na 
cel. Dzis koń dorożkatrSki zatrzymuje się tylko pod 
latarnią, pijany najbardziej mmgl-Onem okiem do
strzeże dziurkę w mblu, a oViektmka ubOgieh ne
eze ei pol>ożnie: 

- Nie godzi się, panie, tak hallliebnie okra-
dać sieroty. 

R1!l!bla z dziurką nie zgubisz, ani ei nik-i nie 
ukradnie. Zgubę po dojrzeniu dziurki odniesie ei 
każdy mieszkaniec Wa:rszawy i nie zażąda zna
lemego w obawie, by nie musial wydawać reszty; 
a 2llodziej odszuka cię w tłumie, by ci rubla z 
dziurką w tę samą kieszeń wlożyć. 

O, bo dziś w Warszawie rubel z dziurką., po
dobnie jak żona i weksel - za:wsze się znajdą. 

A. B-i. 

Giełda warszawska. 

Notowania z dnia 11 Sierpnia. 

. . IŻ d IOfiaro-17. ~ :twi Papiery warlośc1owe: ą ano wano .... a.a ano 

Sfł/0 pożyczka m. War
szawy z r. 1916 • • 

4.1/, °Io pożyczka m. 
Warszawy ... 

5% listy zast. Tow. 
Kred. m. Warsz. . 

41/2 o.o „ ., 
41/ 2 °Io listy zast. Tow. 

Kred. ziemskiego • 
40,0 " " 
5% m Łodzi 

u 

101,- 100,- -.-

-,- -.- -,-
89,35 88.35 88.85 80 90 
-.- -„-

93.75 92.75 93.35 

Zgon polityka chorwackiego. 
W tyeh dniach zmarł w sanafo.ryrnn w Wied

niu dr. \Vlodzimiem Frank, syn najstarsze.go poli
tyka ch<J1rwackiego fil". Józefa Franka. Zmarly brał 
czynny udzial w źyeiu polityeznem swego kraju. 
Wnet po ukończeniu uniwersytetu wybrany po
sl:em, nie<llugo jednak na tem stanowisku pozosta
wał. Zl:oiywszy god:nośe poselską, był najp;rz6d re
jentem, a potem adwokatem w Djakowie, lecz mi
mo to stale byl ezynnyim cz.lonikiem swego s:tron
niciwa. Jeszcze będąe na uniwersytecie, pnzewodzil 
o<llam.owi mkidz:ieży, która szla ze Starszewic:row
cami, a w roku 1895 uczestniczył w znm:iej demon
straeyi na placu Jelaczica, za oo byt skazany na 
sześciomiesięetL!le więzienie. 

T ragedya rodzinna. 
Dzienniki berlińskie donosz..1 o tragicznem zaj· 

ściu w Charlottenbmgu w rodzinie niejakiegu 1\10-
sesa. Mianoy.i.'Cie cala rodzina, składają-ca się z -01-
ca, żony i dwóch córek, w wieku 20-25 lat, zafyla 
trucizny. Jedynie młodszą córkę udało się urato
wać, reszta osób z.marla wśród ciężkkh cierpień. 
Jak objaśniają dzienniki berlińskie, jedna z córek 
Mosesa zaflrudnionu byl:a w sklepie 'l\'y.l'Obów jed
wabnyeb.. Boniewa.i wlaścidel sldepu od ill:uiszego 
czasu zall'Ważyl znikanie ze sklepu jed-wabiu, zaczą!: 
śledzić swoje prarownie7Jki. W1.-rófoe pov.'Ziąl I:JO
dej,rzenie, że wlaśnie córka Mosesa do}}u=a się 
kradzieży. Przeprowadrona przez polkyę rewizya 
w mieszkaniu Mosesów wykazała, że podejrzenia 
te nie były bez podstaw, zmalezi-0no bowiem tam 
killm pn1..-unków z jedwabi'em, przechowanych 
przez mlodą pr:zestępczynię. Rodzi.ee, strapieni sro
d.ze hańbą, jaka spadla na kll. rodzinę, postanmvili 
p:o naradzie z -0bu córkami, zakończyć życie sam-0-
bójstwem, poczem wszyscy zażyli trucimy. 

Raniona podczas bitwy ~od„. 8er1hmm. 
W clmlireeh Berlina wre -0becnie najzawzięt

sza bitwa, tam bowiem ehwilv.w:-0 kieruje się naj
gwaltom:iiejs:ze Thderzenie oienzywy rosyjskiej. 0-
uywiście chodzi tu nie o Berlin., siolieę Niemiec, 
lecz o Wieś galicyjską tej nazwy, poluiną pod Bro
dami." Stamtąd przywieziono do lwowskiego wpita" 
la na leczenie 14-letnią An.nę Sydo;r. Dziewezę to 
z.ostalo zranione w lerwą nogę szrapnelem r-0-syj
skim podCUIB bi.twy, która tocz.yla się w niedziele 
P-Od Berlinem. 

\ 
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Llsta strat I. gady Looionów. 
Komenda I Brygady Legionów polskich ogla· 

sza (nr. 1355) następującą listę strat: 

(Ciąg dalszy). 

Smafyliski Feliks, szer., zaginą1. 
śmiecho·wskli Stefan, szer„ zaginą!. 
śmigielski Eugeniusz, szer„ zaginął. 
śmigielski Leopold, st. żol., zab1ty. 
śmiertelnik Jan, kapa."., zabity. 
Smoliński Adam, szer., ranny, zag. 
Smoleński Józef, kapral, ramy. 
Sobczyk Jan, szer., zabity. 
Solecki Jan, szer., ranny. 
Sobud2iki Sew., szer., ranny. 
Sokolowski Edward, szer., zagiJD.ą1. 
Solecki Stan., kapral, zagin.ął. 
Sola F'l.'ane., szer„ z&bity. 
Sp.orny Bolesław, st. żol., za,,oinąl. 
Sprawka Ignacy, szer., zaginą!. 
Stachoń Tomasz, por., ranny, zag,inql 
Stanek An<fioni, st. żol„ zaginą!-. 
Sta.niewski Konst., st. żol., ra111Uy. 
Starzeński Witold, szer., ranny. 
Stawarz Stan„ ranny. 
Steciak Tomasz, st. żoł., raruny. 
Stefański Pawel, ppor„ ranny. 
Stokowski Anil:„ szer„ ranny. 
Ste:i!nmam Maurycy, szer., ranny, zag. 
Stoehl:a Franc., ulan, ranny. 
Stokowski Tomasz, szer., ko111otruz.. 
Stee:zyński Stan., ppo•r., ranny. 
Sumera Jan, ppor., zaginą_l. 
święciński Tad., szer., ranny. 
św,iercizek Jakób, st. żoł:., r=y. 
śnielewski Józei', st. ool., zaginął. 
Szafrrun Jan, szer., zagmą1. 
Szczerba Wlodz., kapral, zabity. 
Szczurlmwski Igm.„ szer., ranny. 
Szozurkowski Wlad., kapral, zaginą!. 
8"...arski Stan., sierż, zaginął. 
Szili:axadek Ign„ kapral, zaginą!. 
Szmit Seweryn, szer., zag]nąl. 
Sznajder Józef, szer., zaginą!. 
Szostak Radziwilowic-z J., ranny. 
Szubartowski Jan, szer., zabity. 
Szulc Lueyan, szer., ranny. 
Sz-Jilllak Edw., szer., kontuz. 
Szwedowski Stefan, ulan, ranny. 
Szybowicz Jan, st. żol., rrunny. 
S:zydliJi: Józef, szer., zaginą!. 
Szydl.:o Stan., sit. żol., ramiy. 
Szymański Jan, szeir., ranny. 
Szymański Ludwik, kapral, ranny. 
Szymański Stan., szer., ranny, zag. 
Szymański Wilhelm, kapral, ra<!lllly. 
Szymchele Stan., szer., zaginą!. 
Talaga Bron., st. żoł., zabity. 
Tarapata Ludwik, st. żol., zaginląt 
Tarczyński Tad., r>Por., zaginąl. 
Tarlmwski Tomasz, szer.,. zaginą!. 
Tarkowski Wojciech, szer., zaginą!. 
Tatara Gust.aw, szer., ranny. 
Teichman Józef, kapr., ranny. 
Then Rudolf, szer., zaginląl. 
Tober Paweł, szer., ranny, zostal w linii. 
Tokarczyk Stan., kapr., ranny, zaginą!. 
Tomczak Zygmunt, szer., zaginą!. 
Tomm;yri5ki Wojciech, st. :OOlnierz, ranny. 
Tomiik Antoni, st. żołnier.z, zaginą!. 
Trapsro Tad ppor., :ranny. 
Trybiński Jan, r., zaginą1. 
Tolecki Jan, sierżant, ranny. 
Tura Mieeizyslaw, sierżant, zaginą1. 
Tyu:cha Józef, kapral, ranny. 
Tyżyk Wladyslaw, st. żolinie.nz, raoo.y. 
U1man Jan, kapr., zabity. . 
Ustrzycki Jul., st. żoł., ranny, zostal w szer. 
Wackerman Jan, kapr., zabity. 
W ad-0wski Franciszek, szer., zaginą!. 
Wagner Zygm., st. żoł., ranny. 
Wak-zak Henryk, szer., l'allfily. 
Walicki Jan, ulan, ranny. 
Warszawski Rysz., ppor., zaginąl. 
Warszawski Adam, szer„ ranny. 
Westfalewkz Tadeu._o;;z, sierż., ranny. 
Wdo·wiak TeodoT, szer., ranny, zaginą!. 
Wdówka Stan., szer., zabity. 
WichUI"a, st. żol., ranny. 
WięclaV\'2ki Jan, szer., ranny. 
Wieczorek Feliks, szer., ranny. 

Wieczorek 'Zygm., szer;, ranny. 
Wielgosz Ludw., sierż., zabity. 
Wierzbfoki Wlad., szer., ra.nny. 
Wiśniewski Jan, szer., ranny. 
Wiśniewski Julian, szer., ranny. 
Witi:ek W., szer., ranny, zestal w linii. 
W ojciaszek Lud., szer., zabity. 
Wojcieszko Vf:::claw, szer., kmłtuz. 
Wojtarowiez Adolf, ranny. 
Wojteczko St., szer., kontu:z. 
'T/\7 ojtuna Franc., szer., ranny. 
Woźniak Bol., szer., ranny. 
Woźniak Antoni, szer., zaginą!. 
Wójcie.ki Stani., szer., zaginą!. 
Wójcik Jan, szer„ ranny. 
Wójcik Sz., sierż., ranny, został w linii. 
Wójcikowski Wlad., szer., zaginą!. 
Wójto'V\'icz Wine., szer., zaginął'. 
Wróblewski Leon, szer., zaginą!. 
Wróblewski Stefan, szer., ranny. 
W:rrobek Lud., szer., ranny. 
Wyrwalski Wl., ppmr., ranny, zmarł w szpitalu 

w Kowlu. 
Wzorek vVlad., szer., zaginął'. 

Zabilski Józef, szer., ranny. 
Zacharków And., szer., ranny. 
Zając Stan., szer., ranny. 
Zaliwski T. (Sowa), ppor., ranny, zag. 
Zapytowski Ant., ranny. ~ 
Zawada Józef, kapral, zag. 
Zawiślak J. (Tunguz), por., mnny, zag. 
Zieliński Nf.iehal, szer., zaginą!. 
Ziąba Stan., szer., zaginą!. 
Z~emiak S~an., szer., zaginą!. 
Zrewacz Pwtr, szer., ranny. 
Zlotkisz Józef, szer., ranny, zag. 
Zowezak Ign., ka-pr., ranny. 
Zuchowfoz Lud., szer., zaginąl. 
Zwierzyński St., kapral, zabity. 
Zaczek Józef, st. żol., zabity. 
Żeromski Jan, szer., zaginął. 
żuławski Tad., kapral, ranny. 
żurek Stan., szer., zaginą!. 
żybowski ~A.nt., szer., zaginą!. 
żyta Ign., kapral, zaginął'. 

Czas odnowie 
prenumeratę 

GODZIN'E. 

Sprawy polskie. 
Hoałic~a nhl myśli o Polsce. 

Z okazyi dwuletniej· roemiey Wl{)jny od
bywa!r ::ię tak w Pa..-yiżu, jak i w Londynie 
i w in:;.yeh miastach wielkie manifestacye i 
uroczystości, podczas których :róini mę±owie 
stanu wyglaszali mniej lUib więcej ciekawe 
mowy. We wszystkich tyeh mowach wypo
wiedziano się za powetowaniem krzywd, wy
rządzonych Serbii, Belgii i Francyi, wypowie
dziano się za tern, aby odbudować zruj.nowa
ne wsie i mi~sta Serbii i Belgii, mówiono o 
chęci nada.nia swobody i wolności narodóm, 
ale ani jed.nem slówliem nie wsp-0mniano o 
tern, że trzebaby pomys1eć również o napra
wieniu krzywd wyrządzonyeh przez Rosyę 
zmarnowanej Galicyi i różnym częścfo:m. Kró
lestwa Polskiego, .ruie napomknięto .niezem 
'O chęci nadania wolności i e;wooody dręezo
nemu przez cale stulecie narodowi polskiemu. 
Tę wstrzemięźliwość w wypowiedzeniu się 
en do Polski rozumieć można tylim w tym 
sensie, ż:-e ani Anglia, ani Francya nie eheą 
się mieszać do spraw, które Rosya określBa 
za sprawy wewnętrzne i które sama pragnfa 
uregulować, zależnie od tego, jakim sukce
sem uwieńczoM zostaną je.i opera:ey,e „ w<0-
j-enne". 

Z życia wygnańców. 

Nowy petersburski Komitet Centralny dla 
wygnancow dzielić się ma na dwie sekcye~ 
Pierwsza z nich obejmie sprawy dotyc:r.ące 
g1.11bernii zachodnich, druga zaś gubernii Kró-
1 e~twa Polskieigo, nadbaltyc:kich i kaukasldch. 
Przedstawiciele ministeryum skal'lbu są obec
ni przy :r.ozwaianiu spraw podlegających sek
cy-0m z praw€1m gtosu decyduj.ąoogo. Na ple
narnych posiedzeniach. Kom. przedstawicie
lom ministeryum skarfbu prawo w.eta nie przy
sługuje. Kornpetencyi Komitetu Centr. zamie
rz.ono w przyszJ:ooci poddać sprawy opliaca
nia kWiitów rekwizycyjnych. Prawo ił opla
cairiu kwitów takic:h nie je<it jednak dotąd 
w formie ostatecznej opracowane. Fakty~21-
nego opłacania kwitów. rekwizy1eyjnych dotąd 
podejmowai:y się różne organizacye, w tej li
czbie fotewski komitet „Rodzina", „Pomoo 
Pól:nocna" S. Zubczaninowa i inne. Obec.nie 
orga.nizacy·om tym opl.ac.anie kwitów rekwt
zycyjnycih zosi>alo zakazane. Po zatwierdze• 
niu ustawy -0 -0pfae.aniu kwitów rekwizycyj
nych - uskuteeznienie tego prawa zdecydo
wano przekazać orga.nizacyi rządowej. Taką 

organiza.cyą jest właśnie nowoutworz.ony Ko
mitet Centralny pożyczkowy w Petersburgu. 
Istnieje też pr-0jekt przekazania komitclowi 
temu czynności tak zw. komisyi likwidaeiy.j
nyeh, z.organizowanych przez wydział wojny 
dla udzielania wynagrodzenia za znriszezone 
zasiewy. (WAT.). 

Z rozmaitych stron d.oehodzą s1m:rgi i na
rzekania na z!y stan akcyi ratunkowej dla 
Polaków w Rosyi, obcyeh poddanych. Ko.re
spondenci g.azet polski.eh w Petersburgu ~ 
Moskwie wskazują, że Iri.estety braki i wady 
tej akcyi częstokroć wynikają z jakiegoś dzi
wnego lęku i obawy polskich kolonij, które 
w-Olą być zdała od tej sprawy. „Wiemy -
pisze „Gazeta ·Polska" - że szwankuje mo
cno .akcya ta w Charkowie, wiemy dalej, że 
na Syberyi idzie ona kulawo, świeżo otrzy
maJi.śmy list z Permu, w którym między in
nymi czytamy, iż i tam początko;vo dobrze 
p-02fawfona sprawa, dzięki ustąpieniu szere
gu wybitnych osób z komitetu miejscowego,. 
zesila na tory fatalne". Kores·pondent „Ga
zety Polskiej" pisze między innemi co nast: 
„Kierownik kancelaryi komitetu, ehoć także 
obcy p.oddany, nie chce o nfozem slyszeć, ta
dnej wlasnej im.cyatywy nie ma, a.by się nie 
narazić - j·e~ echem tylko, ale za to wobec 
stron - wie,lki i dumny, - traktuje biednych 
współrodaków jakby przychodzących po jal"'.' 
nmżnę i swoim traktowaniem zgóry wskazu
je, że ten tylko może c-0ś uzyskać, 1...1:-0 jego 
względy p-0siada ... 

Rozdział zapomóg fatalny. Nie bierz:e 
zasłużony, ale szczęśliwy, umieją"Cy prosie, 
pozyskać względy, a nie p-0trzebujący. Rodzi
ny obarczone dziećmi, starcy, ehorzy, darem
nie wnoszą proiby, niektórzy nawet nie pro
bują, zatem nie dostają nie. Faworyd zaś, 
ludzie młodzi.· którzy nie chcą pracować, o
prócz zapomóg mają opłacane mieszkanie,· 
ba, nawet i urządzenie wewnętrzne mieszka-: 
nia. Pieniądz jest trwoniony, prz:ez liehą ad
ministracyę, której, wb.ściwifl mówiąc, niema 
wcale. Ogól jest lekeeważ"ony. w sposób nie
s1ychany, przy -0d:mowie zapomóg s:tyszy się 
stereotyyowe: ,,brak funduszów". T-0 tei rozr. 
goryczenie jest dziś ogólne; o ile da~niej ka
żdy z wygrrnńców w komitet wiereyl i ufa.I 
bez,granicrnie - dziś ci, e-0 od komitetu 7.al<:
żą, milczą, aby i tego, co mają, nie stracić, 
podczas gdy inni uwai.ają sk1ad komitetu ja
ko towarzystwo, kU>rerę.u . choqzi .'(}. zabawkę 

' w fil.an.tropię, p.i'-0tegowani.e wy:brańeów~ k-0sz.. 

PODSKL 

tem tylu :nieszczęśliwych ofiar wojny, . wy
gnańców:-Polaków. 

Widząc, że nięma . ża.dn'l:lj na&.iei, aby 
sfosunki się poprawiły - przeeiwrne eo dzień 
się pogarszają, - zwróciliśmy się z p.rośbą 
-Opatrzoną kilkunastu podpisami do Komitetu 
Centralnego, drugą ~aś do Rady zjazdów w 
:Moskwie. Niesiety, żadna nie odniosła skut
ku. Jesteśmy w calem tego sl-0wa znac.zeniu 
niewolnikami kaprysu, fantazyi, zlego lub d-0-
brego hum-0ru. Wiemy, że nękani i trapieni 
rod'acy nasi, tak zw. -0bcy poddani, niera:t 
mogą stracić równ-0wMę i :dpżyć odpowie
dzialność za nieszezęśliw~ warunki swoje na 
ludz.i, którzy eheąc pttyfść im z pomocą, tra
fiają często n:a prZMzbdy niespodziewane. 
Nie ule.ga jednak wątpliwości, że k-011ieezna 
jest E.anacya tego dżi.alu akcyi ratunkowej. 
Ska:r:gi ł żale bowiem, któ?e . plyną do nas z 
wielu miejsei mają swoj;e uzasadnienie. 
(WAT.}. 

Na żądanie genem - gi..>b.e:rn.atorstwa tur
kiestańslciego, od 20 oz~rwca dD 20 ll.pca. wy
wiezion-0 i Turkiestanu efo SamapY 5.4-05 wy
gnańców do:r:oslycli 1 1001 dzieei, a ogóteni 
:;!0.146 'Osób. Dalsza ewakuacya na :razi:e 
wrStrzymana, niezadługo jednak ma być wzno
wiona, wyvriezio:aych ma bye 10.000 osólh. 
(WAT.). · 

. ie ści z Rosyi. 
Uojaa a żniwa w Ro&yi. 

S:wr.ęśliw kit-O wierzy, jasn·o mu na śvrie
cie - mówi przyslovrie naa:ey.!ili ,.Jl'l"eyjaeiół" 
z nad W olgi. Zbytnia jednaik wiara, g.rz;eczme 
mówiąc, graniczy vwykile z na1wno&eią. Na 
dcwód czego- przytoczy.my w dosł-0W1Ilym . nie
mal przekJ:adzie artykul „Riectl", z. którego 
'\VyTiika, iż ,;wia:ra" szeroikororoweów w nie
spożyty materyał ludziki państwa białego ca
ra, oraz w nadmiar „chleba" jest conajmniej 
bez;podsta.wną. Oto eo pisze ,,Riecz" . w n-rre 
192 (S575) z oo. 15 Up.e.a. &. st. r. b. 

Na południu ro'!lj)oozęfo spr.zę!; Yiboźa.. Da
jące się otltlawna zauważyć podniecenie sfer 
rolnicey:ch - ista.le wzrasIB, nie bez powodów. 
Robotnik c1:rogi i niema g-0 niemal wcale. 
S7iczegó1nie cięiklo jest sa:m-0tnym wlośeian
'lrnm. Nie są sillwonone do kosy. Wymaga o
na męskiej sily i :rozmachu. Liczyły włościan-
ki na jeńeów, lecz .na skutek z:a.rządzenia 
whdz, nie są dopuswzalni tego rod:za}u po
mncnicy w posiad1ościadt kobiet sa:motnyeh. 
W pc;wiecie Akkermańskim doszło naw-et d-0 
zatargów z władą. We wsbzanym powiecie 

1 wy:mae:wno partyę jeńeów do sprz.ęiu '.Zlbóź z 
:pól kolo:ni!f.ów - Niean~&w, z tern iOOm.$ za... 
s!Jn:.eżeniem, it !płony !l.iOstaną 5przedane ziem
sbwu. ~o§cianki oaywi&ie na t-ego rodzaju 
subtelnościach (to~o.stiach) nie rozumieją się 
'.{lrzeto podiniosly łame.rn!:, że Niemcy otrzymu
ją pomoc, a -0ne nie. 

Niema wątpliwości, że wielu zi;emian, 
tl&macząc się brakiem sił rob-Oceyeh stara 
się podnieść cenę zlboża. Niezadowolenie z 
powodu ustanowienia e.en maksymahlyeh o
gólne. W wielu miejs.eowośeiaeh, jak w Pen
zie, Bessarabii i Rostowie nad Donem odby
wają s.ię zjawy i wiecs ziemiań~kie, na któ
ryeh obszarnicy domagają się pO'diwyżki een 
ornz ochrony rządu przed swatami i t. d. 

Kryzys w dzierlz:inie gospodarstwa r-01ne
go, zdaniem wieoojąeych wyp1ywa: 1) z bram 
sil roboC'ZYch, 2) 'J)rz~ 2lil1D.i&j&re:nie li'Cmby 
bydl:a, 3) -0gćlnej dro.±yzny w p-:rzemyile i 4) 
z niz.kfoh cen taryiy maksymalnej. Ten ostatni 
pun1."t uważany jest za po<l:staWO'Wą przyczy
ln'fZ kryzysu. 

Skargi na drnżymę w dried:zinie prze
myslu są uzasadnione. Jak iniormuje np. :p. 
Babktln jeden z właścicieli cegielni pod Ekate-
11:ynodaren zdobył się na pomysl przesyłania 
towaru bagażem, co graniczy wprost z ro7.lbo
jem. Cena szpagatu wzrosła d-0 36 rlJ., do 
żelaza wprost niema dostępu. Zazd.r08z;eząe 
'\\idać przemysfowoom, rolniey domagają się 
następującycJ.i cen maksymalnych, które mo
gą wprnst odstraszyć każdego. 

Pszecim 30 Db. czetw., jęczrniień 17 rb~ 
za OO zol., żyto - 20 rb. za 110 zol„ owies 
-2 :r;b. pud. 

Jeden z uczestników zja21du w Moskwie 
r.zehl otwarcie: „musiimy -0twarcie powiedzieć 
rządowi, że nasze zboże, to tei z.J:-0to i za ce
nę zJ:oto .nafoży g.o sprzedawać! Wartość rwbla 
spa<lla dwukrotnice, ce,na zboża wzroMa dwu
krotnie". Jasno i szczerze. By:ty też i i11Ile gl-0-
sy, świadczące -0 wzrośeiie „apetytów". 

Tak więc przedstawia się w istocie stan 
rzeezy w ,.,niezwyciężonej" RMyi. Dla na
szye-h wymawców „idei żolądka" arlyklli 
powyższy ma pierwswrzędne znaezenie. 
Spekul:mei żywnościowa niemniej winni być 
radtl, iż m·ają ns.śladoweów P'O tamtei stroni~ 
„slo wiań.ski ego-" frontu. 

Ha zesłaniu. 

zesłania t. zw.· p-01ity~znych :P:rzeM~e~"1 
lującą doS.adnie los ty.Ch b.iedak6w. . r;i' . ·... re;.. 

Oto co .pisze anonimowy ko:fespondent.;' r-··"" 
zeslaniee. 

Term~ lat-0. Wedillg prawa, zeslańey o. 
trzynmj.ą pewne drabne sumy na odzi~. W 
tym roku jednak, podobnie, jak i w prze
szlym, pieniędzy tych nie -0trzymalIBmy. za:. 
pewne dlateg.o, że di0ty.chczas nikt z zeslań
eów nie_ chodzi j 1&szcze n.ag0, zatem, w mnie
maniu wł'ad.z - pie11iądze zbyteczn.e. Pr.zed 
miesiącem z-esiańcy interpelowali w tej spra

. \\ie ministeryum spraw w,ęwnętrznyeh, lec1 
nie otrzymali -Od'.]J'Owiedzi. · 

P.o ostatnie~ rewizyi. rńiejsc zesłania p:rze). 
mz.ęd:ników rrriillstery.alnyeh, w pismach uka/ 
za1y się do'Iliesieni.3., jakoby zeslańioom :p()t 
zwo1one by]o przesiedlać się z jednej miej.· 
sc·owości do drugiej, celem wyszu'kanfa mję
'llia. Llezyli5my na t-0 wszyscy ... 

Na skutek zezwolenia· tomskiego guibe:r
natora, geometrzy p-0czę1i werbować zesfa:a„ 
ców do pracy w tajdze przy Ob'-Enisej'81kim ka
nale. Trzeba dodać, że praca jest ciężka w ta} 
dze, w bagnach, gdzie lI'Jlfony owadów często„ 
kroć na śmierć .zagrryz-ają dzikie jelBnie. Wa
runki materyalne nędzne. Kontrakty zawiera„ 
ne są do pierwszych przymrozJków. Wyrplatit 
należności do;piero po ukońcr.eniu pracy. Cho. 
rować ·za.bronione; kto cl:Ior11je ten tra ei zaro;. 
bek. Pracujący '6bl()W!iązani są mopatrywa~ 
się w żywność w sklepih-u, kierująeego ro-bo- ·· 
tarni. Kt-0 tego nie czyni j:est karany (osztra
fow.an). Dla lepszego .scharakteryzowan.fa. 
doli tUJtejszycih wygnańców dodam, że do ro
bót w tajdze nawet ludność miejscowa się nie 
kwapi. Zeslańców los zmusza do zaprzęga
nia się do tej ciężkiej ta.czki. 

Od ezasn ostatniej :rewizyj nie możemy 
trafie ·na ludzldego naczelnika. Na miejsce 
usuniętego za łapówki komisarza W altera 
mianowimo n>0wego. Rządy roz.począl od te
go, że. zabroni! ludności udzielania ze~lańc.om 
lódek. Dozorcom polecił pilnie śledzić, oTaz 
zatrzymywać zesłańców udających się gdzie
kolwiek łodzią. Kto się nie z.atrzyma na w.e.
zwanie oostaje :iastrzelony. Tego rodzaju za• 
:rządzenie w Narymj.e jest formalnym drama
tem. Dostatecznie C'hyba, jeśli dodam, że 
przez j,edną poi-Owę lata N.arym stoi cały pod 
wodą, misszkańcy za-ś, by dQstae się z d>0mu 
do domu, mru;zą posługiwać się łodziami, jak 
w Welleeyi. Zatem kto mieszka w Na1J1I!ie, 
a ni:e umie latać, jak ptaki - musi ply-Wat . 
lodzią. 

N• szczęfoie dozorcy ni.a 2idąźyli dostO.: 
sować się do t~r.r.o za.rządzenia, gdy oowy kfi,. 
misara wyj.eehal. Obecnie przy!byl jegfza~. 
stępca. · · .. ,. · 

Oto c-0 się dzieje <> 'dziesiątki, 
frontem „-oswolbo•dzicielki" sfo.w ian:' 
Komentarze, sądzimy, z;byteezn.e. 

KomiKye wychowawGze. 
Mmiste:ryum oświaty, iak donosi „R,ieci", 

re:reslalo okólnik w którym zaleea kierowni• 
kom szkól, tworzenie t. zw. komisyj wyeh-0-:. 
wamzych, eelem krzewienia śród uezącyeh . 
się dobrych -0byezajów i zamil.owania d<> nall!o · 
ki. W skład ty.eh komisyij winni web.odzie! 
nauczyciefo religii, gospodarze kla...<i-0~, kie<. 
rownicy szk&, lekarze i w miarę m<>żnOOeł 
prze<lsia wiciele rodziców u<!iZlli. 

Uniwersytet w lrkm;ku. 
Zar?:iąd miMta Irkucka na. i-ęce wu.dz· od-· 

n-OŚnyeh nad.eslru mwLadomienie, że o ile ~ ..• ·. · 
n.ajbliżsir,ym czasie w Irkucku zostanie otw'°" : 
rwny. uniwersytet, to municypalność udzi:elt 
500,000 ro. zapomogi na budowę gmachu, plae ' ... 
pod bud-o wę, oraz d-0sta:rezy niezbędną ce- . .fl 
glę, pias~k i glinę. Na czasowe 1-0cum posta-}{ 
nowiono przygotować odpowiednie 1-0kale. .-:t 

Nadfo uchwalono przedlofyć wladzom·;~r 
-0dp-0wi.edn:i memoryal, przemawiający za ~~;, 
tworzeniem wyrższej uezelni w Irkucku, ocat~.c •. ' 
zarządzenie publicznycll shladek. < 

"_·-_,,_ 

Zwołnie?tis z pod dozoru polii;yjnego. 
Pięein l'.ieslrufoów z t. zw. „Pribal'lrbjskag~~~" 

kraja" w orobach baronów v.on Reksa, vo11ą; 
Klode, von Lieversa, oraz pasll:OII'Ów. Szajer-~{ 
mana -i Osolina zwolniono z pod di0zoru :P-0""5 
lieyjn.ego, oraz od przymusowego zamieszki~ ·· 
wania na Syberyi, w Niźnieudzińs'ku. W 
no im zamieszkiwać ws~ędzie, za wY1 
miejse-0wości, leżących w sferze działań 
jennydl. 

Ziemstwa na Syberyi. 
„Utro Rossii" donosi, iż peter,sburs 

ministeryum spraw wewnętrzny~h uk.o:ó.<i 
już ro2lWażanie projelrtu o wprowadz 
ziemśtw na Syberyi. Nowy projeh'i 21b • 
jest do op.racowanego w ew.oim czasie pr-Oi 
tu kad.etów, z tą jednak ró:inieą, iż sze~g 
>0pratlowane przez minisferyum,. dotyezące 
ganiutC)i 'Liemstw, czynią projekt oor 
'!1-0.ionym i trudniejszym cfu zrealiwll' 
W pr-0jek:eie opracowanym przez mini 
:przewiduje się drobne zmiany, poz 

(Z Narymu w Tomsh"iej gub.). l w związku z uchwalonym niedawno 
· ·. : W .,,Ri~zy" z: d:n.15; lipca st. ~t. r. b. znaj- 1em gubernii tomskiej na tomską i . 

duiamy ooniższa korespondeneyę x. m~ . · ~ · · 



Dział ekonomiczny. 
Złoto· podGzas wojny. 

,,Financial cm.~cle" oblicza, że proou-

nę . "USła:nO'Wi<>ną, przyezem prowizyę Zahladu 
i komisanta opfacać ma lru!pUJjący. 

Zwyiczajne zboże do siewu dostareza wo
jenny zahlad obmtu ZJbotęm, doli.czając eenę 
·o 3 korony wyilszą od normalnej, klf:óra to róir 
nica przy;pada rolnikowi, dóstarczająeemu ·do
brze oe.zyszcwne ziarno na zasiew. O ile To
warzystwa rolnicze nie są osobnymi komisan
tami <lila zboża siewnego, winien wojenny Za
kJ:ad obro.tu vboźem posługiwać się foh opinią 
oo do wyboru. odpowiedniego ziairna na za-

i:cya złota za ostatnie dwa lata. do lipoo 1916 
. wyn:iosla 3800 mil1onów marek, ci:ekawem 
(.est zatem. pytanie, gdzie si.ę t-0. zloto podzia
. to? Za odpowiedź może p-0sl1Fiyć zestawienie 
zapasów zlota przedewszystkiem w państwo
wych bankach eUll"opejskfoh: 

. siew. Dozwoloną jem .wymiana zboża na za
siew pomiędzy rolnikami za zezwoleniem od~ 
nośnej wfadzy gminnej, która w każdym wy

Lipiec Lipiec Konie~ Lipiec :0~,,:; padlku winna o tem zawiadnmić woienny Za· ' W milionach 
marek 1914 r. 1915r.. r. 1915 1916 r. ~ . • 

wojny. kład obrotu zboliem. . 

· Anglia 3~ ~~ ~: ~~~. t~ Powyższe zasady odnoszą· się również dio 
~~!!cyeya 1336 2394 owoców .strączkowyioh, które mają być uzyte 

3374 3417 
2440 2468 +i132 na z,asiew. · Przedsiębiorstwa, do&tarczająee 

Rosya 
1067 1040 

· 3400 ·3387 - 37 owuoow strączlkowyoh jako zielonej jarzyny, 
· Au:Strya 

440 580 
l040 1040 +s~~ mogą mżyć na zasiew filośei, pozostające im w 

Hiszpania 
920 920 1

:g :g wlasnem goS'podarstwie. C. k. minister rolnie.-
. Wlochy 

270 580 686 925 
+~ twa m<Y.ie zez,wolić koncesyonowanym han-

. . BHe~~a·dya . dłom n·asion i· krajowym insty;tueyom rolni-
. ....,i 180 - -1~ \ iżym na sprowadzanie owooow strąe'lJkowyeh 
• Szwecya 117 127 127 187 +10 

142 184 
· + I do siewu od przedsiębiorsitw, trudniących się 

. Szwajearya 
55 

.
69 

200 202 
1 

60 I foh dos.iarezaniem w tym ce1u. C. k. ministro-
1 • Norwegia 

85 120 
76 it82 177 I wi ro!ln.icl:wa musi być w tym kieJ:"l1nku prze-

: ~ Dania 125 162 +77 dloźony wmooeik pirzez c. k. stacyę dla l>ada-
z tego zestawienia wynik.a, źe same eu- nia nasion w Wiedniu. W tyeh wypadikacll 

ropejskie państwa powiększyły swoje zasoby może zezwolić c. k. minister również na po
,. złote o 3277 mil. marek. W państwach poza- bieranie wyżlSzyah cen. Sprzedaż musi się od

euro:pejskfoh ten przyrost jest j·eszeze Wlięk- bywać jednak w zanikniętyd1 na.czyniaeh i 
, szy. Stany Zjednoowne powiększyly swoje przez wojenny Zakład obro:tu zbożem, który o 

zapasy o 2400 mil. marek. udzielenill rezwo-leni-a zostaje za.;;,iadomiony. 
Ponieważ ogólny przyr-0st w bankaeh Sprzedający te nasiona musi prowadzić do

wypada około 6000 mil. marek, a pr0<duk-cya · ldadnie zapiski, w które wojeil!).y Zakład o
~: tylko ,3800 miLt różnicę stąd powstałą należy brntu zbożem ma wgląd. 

, : wyt1omaezyć napfywem ukrytego dotą.d zlata Dostawca nasion do siewu jeet obowiąu:-
't rąk prywatny.dh do banków państwowych. ny do dostairezenia wiernie z ip;róbką i jest od-

lam. pO'Wiedzialny za rzetelność .oznaczenia gaihm
ikn i jakości z.boża. -

Zboże na zasiew. 
Austryacka · eelllbrala pasz oglasza co na

stępuje: 

Rozp.orządzenie e. k. minilSteryum r-0lnic
twa z dnia 26 li;pca r. b. reguluje obrót 2lbo
żem, przeznaczonem na zasiew. Za zb-Oże w 

• a „- , ' 

rozUlIIlleruu tego ro:llporz.ądzenia, uwa.żać n-a-
l~: pszenieę, orkisz, jęC21I11ień, hreczkę, o-c 
WJ:es, proso i kukurydzę. Rozporz.ądzeille roz
różnia cztery rodzaje zboża na zasiew: orygi
nalne zboże siewne,· pierwszy odsiew ziarna 
oryginalnego, zboże uznane, zwy-0zajne z.boże 
1>iewne .. Oryginalne zboże sioewne mogą sprze'.
dawać z wolnej ręki, jednak zawsze w imie
niu wojennego zakladu obr.o.tu zbożem ci pro
ducenci, lrtóryeih upoważni do tego e. k. mini
ster rolnictwa na w.niosek krajowej Rady kuł
tury lub Towarzystwa rolniczego. P.odania o 
przyznanie te.go prawa wnooić :ri-ależv do ód.
nośnej Rady lub Towarzystwa z podai:ilem od
powiednfoh szezegółów. Do ceny tego zboża 
można doliezyć jeszeze osobno 15 kor. Sprze
daż za~ odbywać się musi w plombowanych 
6~zymaah lub w-0rach. W Galieyi plombowa
ma d'Okonuje rolnicza staeya doświadczalna 
we Lwowie. O dokonanej sprzedaży i wysyłce 
uależy zawiadomić filię krajową wojennego 
zakJ:adu obroru z,boźem. Na zboże uznane i 
P!erwszy odsiew ziarna oryginalnego musi 
się_ produ~nt postarać o oertyfikat, k-tfuy wy
daJą kom1sye dla uznania zboża. Zboże to 
musi być sprzedf!ne jedynie za pośrednidwem 
wojennego Zakładu ohrotu ZJbożem. Można 
:przytem żą<lać przy zbożu ozimem do dnia 15 
li~topada 1~16 r., ~ś przy z,bożu jarem i psz~ 
mcy przewocfoe do dnia 15 kwietnia ·1917 r. . . . ' 
:na pierwszy odsiew ziarna oryginalnego kor. 
S, za zboże uznane kor. 6 za 100 kg. ponad ce.~ 

Kursy giełdy petersburskiej. 

J,O 0 renta państw. 
5° 0 poż. z r. 1905 i 8 
4 112°10 poż. z r. 1905 . 
4112°/a poż. z r. 1909 . 
5% poż. z r. 1906 . 
5% poż. z r. 1914 i 5 
51/ 2°·0 poż. z r. 1915 : . 
5112% poż. wojen. 
4% L. Z. B-ku Szl. . 
4% Swiad, BJku Włość. 
411

2% L. Z. B-lm Szl. 
4112-0: 0 Swiad. B-ku Włośc.. 

' 5% L. Z. B-!m Szl . 
5% Swiad; B-ln1 Włośc. 
31j2°j0 Poż. Szlaeh. 
3,8°10 Poż~ konw. 
4°j0Poż. zJ:ota . 
4°!0 Konsol~dy . 

•· 5°10 · P'oż:' Cfilnska ··· 
Poż: premj I em. 
Poż. premj. II em. 
Poż. premj. szlach 

Ak eye: 

Kaukaz i lvfor1"111"y 
Czarnomorskie . . 

Dr. ż. Moskwa-K:nań. 
„ Kijów-Woroneż 
i. Rybh'iska. . 
~ Rostów-V..1adyk. 
„ Połudn.-Doniec. 
„ Połudn.-Wsch. 

Podolskie 

B-k Azows.-Dońs. 
„. Wołż-Kams. 
„ Rosyjs.-Azyai. • 
„ Ros. dla h. zewn. 
„ Ros. Ifandl.-Przem. 
~ Syberyjsh-i . 
„ Międzynar. . 

* bez kup. dyw. (120.-). 

18/V!I 
77 1

/R 

883/, 
921/a 

• 102.-
• 104% 

88 1/1 
•. 97i <I 

94• .• 
74H~ 

73.....: 
79-
79-
8611, 
85118 
751l~ 
81.-. 

141.-
142.-
100112 
680.-
52!112 

. 471.-

25/VII 
77 1/~ 
89.-
92.-' 

103.
l<W'„ 
881

/2 

971lz 
94s/4 
74.-
711.-
79.-
79.-
86.-
851/2 
751lł 
81.-

14L-
142.-
100112 
6881!~ 
539.-
1176.-

315.- 318--
850~- 850.-

50'111, 525.-
735.- 730.-

. 280.- 296.

. *2370.- 2340 . ....,.. 

. 356.- 353.

. 281.- 28211. 

. 141.- 140.-

590.- 590.-
9721Ji 978.-
268.- 268.-
426.- 425-
300.- 303 . .,-
64.S.-· 665.-
45Z1le 455112 

„ Pet. Dysk ..• 
„ Pet. Pryw •• 
„ Zjednocz.· 
„ Ryski . „ Junker & Co 

Baku . . 
Kaspijskie • 
Man tas zew 
Nafta ros .. 
Nobel udz. 
Nobel akcye 
Ter-Akopow 
.Kaukaz. naft, 
Bala chany 

Bogosłowskie 
.·Bromlev 
Briańskie 
Pet. wag. 
Hartmann . 
Doniec.-Jurj. 
Kolomietiskie 
Bekker 
Maleew . . 
Pet. metalurg. . 
Nikopol-Mariupol 
Pntilowskie 
·Ros. Balt. . 
Sormowo 
Taganrog . 
Tulskie (naboje) 
Feniks 
Pet. bud. okretów 
Dwigatiel • 

Kauczuk 
Treugolnik 
Celuloza 

Lena (złoto) 
Przem. zloty 
Lena shary 

Platyna .. 
** bez kup. dyw. (11.-). 

• 475.- 475.-
• 169.- 168.-

230 .- 235.
. 100.-- 105.-
• 350,- 350.-

• 740.- 736.-
255- 254.-
154.- 162.

. 219.- 2162-
zs.::;oo.- 25400.
.1214.- 1280.-
• 151.- 149.-
• 265.- 3221\t 
. 119.- 125.-

27PJ4 271.-
110.- 110. 

.*•1s2.- ISO'I! 
1151!, 11111~ . 215.- 213.-. 253.- 261.-
'217.- 215.-

67'b 68.-
~28.- ~"9.-
28fll2 274-
236.- 239.-
1!5.- 112.-. 186.- 137.-
2S7'j, 237-
217.- 210.,1§' 
630.- 620.-. 116.- 1171!2 
114.- 113.-

85'12 90.--

. 128.- 125.-
591.1], 592.-. 290.- 288.~-

580.- 571.-
70'!2 57.-,-. 
26.15 25.80 

Hiełda berlińsha. 
p ''l'lin, 11 sie:r.pnia. Dzisiejsze oorO'ty prywatne 

na gieI<lzie berlińskiej ujawniły mocną tendeneyę 
przy przeważnie nieWieYdeh zmianach kursów. PQ.. 
ży.c:uki niemieckie spokojnie, rosyjskiemi zajmowa-: 
no się niewiele, n.atooniast posz.ukiwanemi b;yiy ak
cye ba'llków Petersburski~ międzynarodo-wego i 
Rosyjskiego dla handlu ze"wnętrz.nego. Banfiltt>ty 
rosyjskie w poszukiwaniu. Pieniądz oodzienny 4% 
i niżej, dyskonto prywatne 45/ 8 % i niżej . 

Berlin, 12 Sierpnia. Notowania kursów dewiz za 
wypłaty telegrafie.me: · 

12/VUI płac. tąd. 

Nowy-Jork dolar. 5.37 - 5.39 
Holandya gulden. 225.3/ 4 - 226.1/. 

Dania koron 157.- - 157,% 
Szwecya koron 1b7.75 - 158.25 
Norwegia koron --- -.-
Szwajcarya frank 104.T/g - 105.1/8 
Austro-Węgry koron 69.45 - 69.55 
Rumunia lei 85,50 - 86.-
Bulgarya lew 79,- - 80.-

'q;l!I na '*' 
Naczelny Redaktor: Cezar ZawRowskL 

Dnk i nakład: WydaWlliGtwO nolskiB A. NAPIBWSll 
G. ZAWłtllWSKI. 

Ordynacya rowerowa. 

§ 1. 
Do- użyilih.-u roweru połt'zebną jest ka.rta rowe

rowa. 
Kartę rower(JIWą wystawia n.aerelni:k powiatu 

lub inny przez niego upoważniony urząd. 
§ 2. 

·Ka·rta rowerowa. winna zawierać: 
1) na:zJwisko, zawód i miejsce zamies7lkania w 

(miastach· uUeę i numer. domu) \v!aścieiela, 

2) numer paszportu wlaścieiela, 
3) numer bieżący, 
4) Stem;pel władzy wyi:,-ta·wiającej podpis. 

d 

7 

Po upływie roku, od czasu '\vystawienia licząc, 
potrzebną jest nowa karta. rowerowa. Na mocy roz
porządzenia nacizelnika powiatu może być karta 
rowerowa każdej chwili odehraną. Zarządzenie ta
kie nie może być zaezepionem. 

§ 3. 
Za wystawienie lub odnov.ienie karty. rowero

wej winna być zloiona oplata 1 mar. Oplata ta 
wpływa do kasy powiatowej komunalnej. 

W poszezególnych wypadkacl1 może nastr,,pić 

:i:\volnienie od opłaty caJkowide lub częściowo . 
§ 4_ 

Postanowienia, dotyczą.ee ruchu osobowego 1i 

d. 10 września 1915 r. (Dziennik rozporządze11 dla 
General-Gubernatorstwa Nr. 2) w polączeniu z doM 
datkowem rozporządzeniem z dnia Z3 maja 1916 r., 
.Podlug których do jaz.dy rowerem poza obręb P<J
wiatu potrz,ebną jest osobna przepustka. zostają 

nienaruszone. 
O ile niektóre ·powiaty na mocy istniej~cyd1 

raz.porządzeń złączono w jeden powiat, uważa się 

je za jeden powiat. 
§ 5 . 

Kaidy rower \\inien być zaopatrzony w dzwo
. nek czystobrz;miący i hamulec. 

§ 6. 
Wykroczenia przedw posJano\vie11iorn §§ 1-5 

· karane zostaną grzywną do 100 mk„ w razie nie
zamożn&ści, stoso"'!lem aresztem. 

§ 7. 
Ordynacya niniejsza nie ma zastosowania do 

<>S6b wojskowych i urzędników, 1ub innych osób, 
zatrudnionych w administracyi niemieckiej, którzy 
jako tacy legitymują się swym mundurem, albo też 
mają przy sobie świadectwo swej władzy przcloio
nej. 

§ 8. 
Wszystkie dofyehezasowe prze"!.)isy wz:ględem 

jamy rowerami, o· ile są w sprzeczności z niniej
szą ordynacyą, z.ostają zniesione. 

Naeze1niey powiawwi "IV1Jględem jazdy TOwera
mi w miastach mogą wydać dalej idące rozporzą
dzenia w drodze ordynaeyi poowiat<Jwo-p-01icyjnej. 

Warm.awa, dnia 1 lipca 1916 r. 

General - Gubernator' 
podp. v. Beseler. 

Kady cy:klist-0wskie, ważne dla obwodu łódz
kiego zarządu Brezydyum Policyi, wystawione bę
dą d:la mieszkańców miasta Lodzi i lócL"..kiego po
wiatu ziemskiego w wydziale pas:uportowym Pre
zydyum Policy:i, a dla powiatów brzezińskiego i la
skiego w o.dnośnych urzędach powiatowych. 

Karty eyklisłowskie będą wydawane tyllw ta
kim osobom, które zawodowo zmuszone są posłu
giwać się :rowerami, nie zaś osobom, które li tyl
ko diia przyjemności cheą jeździe wwerem. 

Rowerów nie wolno zao;patrywać w trąbhi sa-

l 
moohodowe. 

Łódź, 8 sierpnia 1916 r. 
Cesarsko-Niemiecki Prezydent Polic~'i 

I,oehrs. 

NIW'&Mf&M 

Nadesłane. 

Dr Jan Ał'°"pm'" b. s!ar •. 1mt~"n. ~Hn. 
• ti..!t SZjili. ŚW • .tiiiłZiil'ZE! 

łll!lrl'zam!l ni lfrńlow~lr!I '19 Przyjmttje da l N> południ11 
Wu łJ IDU, • i\ ~ I! afr.u ltd. i oii 4 -~ 7 "Tfieczorem, 

* 4"W?M5#&WE§fi8i!g@hf 4 MA4 

GABINET DE~TYSTYCZ~Y 
E. FUCHS, 

"Benedykta 2. obecnie ANDRZEJA 3 
były wieloletni glówny asystent w dentyszycznym 
instytucie nadwornego Profesora Engla w 

Berlinie. 1 :n ~-1-1 
...... 

LEKARZ· DENTYSTA 

H. LEWir A ~ódi, Piutrkowsk~ n. 
b. dlugoletnia assyst lek.-dent E. Fuksa, leczy 
po przystępnych cenach. Godziny przyjęć: od 

10- 2 i 4-7. 1112-1-1 

#4ł'h3"1t'~ 

Z.A.B.Z4D + 2.Polskię 8·kl. . 

: 61MUlllYUM fllOL061CZUd 
Dwa mnoblo o pokoju, I rontowe, ; :g:!5~~~1~~ 
życ~el}ie także z opałem, do ~vynajęcia od l:szego sierpnia. Pożą
dam, Jako lokatorzy, nauczyciele lub nauczyc1elk·. Wiadomo~ć: Cl!I· 
yiełniana l!ii, m. 'I, w godzinach popołudn, od 5 do 7. 1209-3 

O-klasowej koedukacyjnej Szkoły realnej 
ł z <:>d.d.zi.al'.ami. re·aJ.:n:y.m.i, ł 
A w ł.ODZI, ul. Placowa 18. . ł 

z oddziałem filologicznym 
-5555:5 W ZGIERZU :-:=:=~ 

s1erpma 1916 r. 863-15-1 
":t Egzamina wstępne po~aka~yjne rozpoczynają się 20-go f 

Dyrektor Cz. Ba ieńsk.i„ Kancolarya 7-klas. ~zkoły Handlowej ŻBńskioj 
I. L. AB A w todzi, Zielona 8. 

mme1szem podaje do wiadomoSci, że egzaminy wstępne do 
klas wstępnych i od I do· VII-ej włącznie rozpoczynaj<;. się 
18 sierpnia. Podania składać można codziennie w kancelaryi 
szkoły (dom W. Kautza) od godz. 10 do 12-ej. Początek lek
cyj 4 września. J:::Ol-7 

Um11ndurowania :fi.t~~:~~j ~~b~ł~~ 
kł , . dz1ezy wszystkich 

za adow n~ukowych 1 SJil!JlYałny ·dział ubiordw sportowych 

rKaiazins~awlicii BR Ac ł PET KU w 1 cz 
awa, 811naforstia 17, I-s:ze piętro, front. Telef. 97•51!. 
waga! Towar iicbry, robo1a solii:lna. Uwaga! · 

. 1278-ł ••••• 

.. . .. Żądajcie wszędzie! 
Wyborowe karmelki SZl\rajearskie 

! ,,:i:: '' 
n. n. LA R n E t L r E ~ o . w ar n a wa 

bardzo śi:ia~zne i pożyw'ne, · a powszech
nie Jako najlepsze uznan.e. 

~~ł\~~~;~rz;~ tódźu f. Pinczowskiggo ~~~pftffi.!ą::~~~ 
iuro ogłoszeń i reklam „Merkury"ł:.ó~trkowska 9 

Dyrektor Stefan Pogorzelski. 
Niniejszem podaje do wiadomości; ·~e od początku roku 

'U:-kla
1

SO'Wf f zkił,.IBaf Dą:· 
z dodatkową, łaciną, oraz przedmiotami handlowymi. Nale
żyta uwaga będzie zwrócona na przedmioty judaistyczne. 
Egzaminy wstępne odbywać się będą, 28 sierp11ia do 
1-go września b. r. Począ,tek roku szkolnego 4-go 

września b. r. 
bićzba miBJsr: do cit klas: ograniczona. 

m 
usu· 

Uwaga: Tylko Piotrkowska 
Nadszedł świeży transport 

, WY80RTOWARE60 OBUWIA 

Akuszerka 
-- R. PlpHmwa, -
z dyplomem Ces; Ak. · w Peters
burgu, praktykująca 25 lat, przyj-

muje od 12-5. 
Łódź, Piotrkowska 132, 

w podw., I wejście na lewo, Il p. 
. na prawo. 1148-10 

Lekarz-Dentysta 

MAHYA LIBERA 
b. zarządzająca lecznicą 

- St. Dąbrowskiego. -

Łódź, Mikołajewxka 53. 
przyjmujeod9-liod3--7wiecz. 

1203-lU 

pinrwsz_urzędnych Itr~ w_arszawskicb Bard~o ważne 
po mebywale ruskich cenach. . · . ' · ponieważ . ~tnłnwnla m1ę!izynnr11. 

Uwala
11 Tułl:n u u pn9u1Hmłi "o'd& wa, Lódź, Piotrkowska 62, wy

J nu 111a. Ułłdl.H.n, łl lit daje obiady do domów z 3 dań 
• Piotrkowska 45. po 50 k., a z 4 dań na miejscu 

· po 55 kop. 1258-4 

Rsstanracya 2-go rz~nu 

S. R OMlŃ S Kl 
tMź, Konstanw~owska 13 

wydaje obiady, śniadania i 
kolacye po cenach umiar~ 
kowanych w każdej porze, 
polecając si~ łaskawym 
wzgl~dom Sz. Publisznosci 

S. Bo::m.ańfSlki. 

Inte:i"'eS 
fabryczny 

poszukuje chł3pca 
w wieku Dat 14-15. 

Oferty składać należv w admini
sfracyi „Godziny" \V Łodzi pod 
literami W. K. 1 ~55-ti 



& llll I n z t n lff żeń s KII t Znktad Prublowsm 

Enu. JA~ z u N~ KIE J-Z Et I n M ł N 
M"" obcm1ic: Łódź, CagielniamJ 47. ~ 

Zau'.8' wraz z dokllmnntami przyjmnio kancołarya !!imnazy!!m 
we wtol'ki i GZwartl!i od 5 do 1 nollz. p.u. Eozamma roZIJmizną 
mą 28 &ifil'i!nia r. Il KłDJa ósma otrwarta bąlizl n wu meśnilt 

1116-4.1 

~ Z A B.. Z .Ą.: ::D „,..,„,.,,„.,., A 

Z-go fó ego lzanieśbliaego 
towarzystwa f oiyczkowo-Oszczę~~~śc •. 

zawiadamia pp. Członków, że dn, 13. sierpni<: b. i;n. o godzill!_e 2-eJ 
po południu w lokaiu Resursy Rzem1eślmcze1, Widzewska 111, ~
będzie się ogólne zebranie; w razie niedojścia do skutk~w drugun 

terminie, tegoż dnia o godzinie 4 po połudnm. 1208-1 

.Żeński Zakład naukowy 

TuwarQstwa QdowskiGb szkóf tri. 
"W" ł..OD ZI„ 

Zapisy uczenie na rok szkolny 1916/l'i od
będą się w dniach od 6-go do 20-go s~erpnia 
r. b. w kancelaryi Męskiego Gimnazyum Zydow
skiego, przy ul. Magistrackiej 7 a. 

Przyjmowane będą uczeniee do klas: B{l-8-
letnie ), O, I, II i III. 

Kandydatki, które się zgłosiły w czerwcu 
r. b., uprasza się o ponowny zapis. 1178-3 

--1111111!111111! -----------
---------~ -----

·11111111111111111111111111111111111 

Od soboty .. Z1połBie 
·dnia 12 n owy program 

9. do wtorku 

-
mora~ioń~ki ja stróż . alonij 

oro ska-piomnki figlarne (nowo) 
-l>on Carlos. 

pierwszorzędny progPam. 
Poczatek o 5, 7 i 9 wiecz. „ "' .„„""„ ...... „ ........... ___________________ „„„ ...... „.„„.„„„„„„„„„.„.„„„„ •• „„„ ... „ ..... _____________________________ ... _ _. 

Hasa zmnm.vid otmnrti cmłzłmmtl od 11 do 1 przBd pot ł ot1 ł lID uol. 

łłlłlłlłllillłłlłllilllłllllłllllll 

DENTYSTA .. ±v· 

BERTA AB} 
mieszka obecnie Łódt, ~.· 
1248-7 kowska 85 · · 
p~jmu{e: ~~ i ~ po ~.· 
dmu w .medZielę I SWięta od 10:.-Ii 

zamawienia na 

I 
i wszelkie dodatkowe czętd ~··. 
drzwi i okien w ilościach dowoi. 

nych przyjmuje · · 

ArnekkeriS-ki 
Łódź, riotrkowxka 91. . . 

~··· 

co::oco:::co:n:ocx:mC'CO:ł . 

Kursy buehalteryjll~ 

D. ~ZYMAKO .· 
- Łódź, Pańs~a 

:z„tli. SZKOŁA KOEDUKICYJfl1A. SZKOŁA FREBlOW· 
$[(.§\„ Kurrsr metodJC:ZIHl•iHHlagogiczne dia m:.:hro„ HELE N o' łódzkie Żydow. Tow. 6inmastyszno-8portowe 

lllinmrek i freblanek, li IlWZUlQ!lni!liłiBllł przsdmiOtóW SZKOlllYCh e urządza w He Jenowie, w sobotę, dn. 12 sierp-
l\f.A_ftYI ZARZYCKIEJ .... a ..- :ma 1910 r. o godzinie 7 wieczorem .„„ I 

Dr. L. PRYBULS 
przeprowadził się na zaw.·a· 
!tą 1, róg Piotrkowskiej, di 

domu Scheibiera. ·· '. 

Ghmby zcwn11trzoo i włosów. 
Leczenie elektrycznością, el·· 
trolizą (usuwanie szpecący Szkoł~ !?:;tm:je~:!~~~!!c~rd:~r:Zic;~S. zakładów IE L KI Ko N c E RT o R··· Y EN TAL N·Y naukowych. Zapisy codziennie od g. 4-6 pp. Egzamu~y wstępne 

i poprawkowe 28 b. m. g. 9 r. Poezątek r. sz. 1 września. 1264--4 

włosów). · ·. 
Przyjmuje od 8-2 r i od 4 

Panie od 5-6 np. 

~cm'!!!ll!!i!li'~~~i!lllllililllil!!llm!!!ll!liilll!!illl!l!l~millll!lilllllliill!lllilll!l!llllllllllllllll!ill!l!lillllilllllllillllilli~ z udziałem Łódzkiej OrkiestrJ Symfooicznej pod kierunkiem pp. Bronisława 
Szulca i IUeksamlra Tiirner:a, oraz przy łask. współudziale p-ny Eugenii Trę· 

baozśwny (śpiew), p. St. Korta (wiolonczela) i p. M. Chwata (skrzypce). Penxyonat u. Toi rol~kin 1-it Bi azyum f iłulo1ic 
A~ Z~MOWS~!\IEGO w Łodzi, 

u!. Gubernatorska H2 3, rog Mikołajewskiej 
po<laie do wiadomości Sz. Rodziców i Opiekunów, że kance
larya gimnazyurn przyjmuje podania. codzie.nnie pd godz. 1~ 
do 2 po noł. Egzamma rozpoczną się 22 s1erpma. Przy g1-
mnazyum' otwarte będą dwie klasy wstępne, niższa i wyższa, 
oraz klasa podwsteona dla chłopców od lat 6 do 8. Dla za
miejscowych otwarty będzie pensyonat. 1235-10 

Prot l~HAŁ ZAl~RA 
przyjmuje na 
krótki czas 

· uczni. Infor
macyi udziel~ 
„Fnedberg i 
Kotz", Łódź, 
Piotrkowska 

Ni 90. 

Po długoletniej praktyce 

~=: ~z. MARK~ mi 
osiedlił się w rabianicach 1247-3 

ul, tę13rszaaska 29, dom HcrxzknWiGza i Gołdcollla 

t. zu. w micsz. p. LipińskiBi. Przyjmnju ckorycb cndzi.lllłnic. 

Ogłuszania drobno: Dl! l'nrzad~n·i!! st?łY sz~o!ne, ta: 
u llp Ul.IH I bl!ce uzywane 1 

stary klawikord-antyk, ma zgórą 
dwieście lat. Łódź, Nawrot .!\! 37. 

lmmm-ll!lmi!!B!!im!lill!!i!llill!iilBlll!lilllii!i!lll!llll!llli 11649-

A. A. A. Tinnar I1diH, ~iek~:~~= 
czyszczające, przyrządz9ne z o
woców kwaśnych daktyli poleca 
apteka W. Borowskiego, War
szawa, Aleje jerozolimskie 73. 
Przedstawiciel Gustaw Rozenthal. 

1151-5 
--~~~~~~~~~~ 

l'lnllpod~n·ł wiejska potrzebna od 
!lui> 1.1!11 1 październ~ka r: b. z 
samodz1elnem gotowamem I zna
jomością, hodowli drobiu i trzo
dy. Oferty proszę składać do ad
ministracyi "Godziny" w Łodzi, 
pod liter. S. M. 1297 

Na placu sportowym o godzinie 4-ej po połud. Match footbalowy. Bieg poczto wy, a wie-
czorem przy stawie piramidy, w wykonaniu gimnastyków T-wa, w świetle ogni bengalskich, . 

Szczegóły w program<l;ch. Bilety po 90 i_ .?fi~ fenigów ~abywać mo_żna .w składzie suk!Ja 
p. Karpowskiego i Kapłun~, Pmtrkowska 87, codziennie. od godzmy 10;-12 r od Q-:;..-5 po połu~dmu, 
a w dzień koncertu w kame ogrodu. ...,. Passe-partout 1 abonamenty me ważne. 12u7-l 

Lr.i 
= = -

Zatwierdzone przez Władzę Naukową IU!llllUI 

:~:;!;~!:ili!El!ł!.TllBAIDłl 
Wykład! rozpoczną_ się we wtorek 22 sierpnia r. b. o g. 7 wiecz. 

Vvykładane są następujące przedmioty: buchalterya pojedyńeza, :::a 
podwójna (włoska) i amerykańska, arytmetyka handlowa, koresponden- §E.. 
cya w 3-ch językach, prawo handlowe, ekonomia polityczna, sten.ogra:- ~ 
:fi.a polska i niemiecka, kaligrafia i pisanie na maszynie, a na życzenie S
ogólne także ię;zyk:i: polski, niemiecki, rosyjski, francuski i angielski. ~· 

Wprowadzony zostaje również wyższy kurs korespondencyi han- :· 
dlowej polskiej i niemieckiej dla osób \Vięcej zaawansowanych, połączo- C:C 
ny z odczytami z dziedziny nauk społecznych i handlowych, które od = 
czasu do czasu wygłaszane bę;dą przez prelegentów, ananych na polu P"1 
nauki i piśmiennictwa. Dla osób, nie posiadających wymaganych przez 
kurs7 kwalifikacyj, urządz~ne zo_stają kur~~ przyg~towa~cze, po D:ko:?-
czeruu których kandydaci ma,.ą możnosc bezposrednrego wstąpiema 
na. kursy buchalteryjne bez egzaminu. 
Bliższych informacyj miziała, ]alrntuż zayisy przyjmujB oolłzias11io ed nm. 9 r.-1 pp. IHł 6-B w. 

kancelarya kursów (P:rzeja.zd i.2). 

1146-7 dyrektor kursów J. Mantinbdind. 

Kitłf r~kt P3;chciarski, zawarty po
u li między Gustawem Sza- RHfunnw!n!lł nauczyc!elk<! udz~- Zagnbione dokumenty. myeumrnu la lekcyt tamo. Wia-

domość w Administracyi „Godzi- z~1in!li paszport niemiecl:d, wy
ny Polski", Łódź, Piotrkowsk:a86. qllllJI dany w gminie Zychli:n, 

W ollóurka-Willa'W~:i;;;· 
Kom. tram.w. Łódź-'&ucia-Mta~.~":.,~ 

Miejscowość sucha, sp - ·. '". 
dajaca się d!a osób 
jest' do wynajecia kilka 
ceny zniżone. Wiadom_ 
mes" magazyn obuwia 

l~~·· 

PntrzuliBJ jest , 

student 
(Polak.•katollkl :ę 

z wyższego kursu medyczneg~;;_ 
jako guwerner, do 3 starszy:~ 
chłopców, na wyjazd do ~'. 
Oferty proszę składać! AleJe~~ 
jazdowskłe 17, A. LewandoW~; 
Warszawa, a w Łodzi ~ adąi.u)Jl 
stracyi „ Godzi l'IY Polski'\ Pi<1!"-
kawska 86. . J, 

·-".o~ 

111111•lB::!J paszport, wydany wK]j . 
~BHJkr~tantynowie, na im;~ welonem i Michałem Szrnegdan 

we wsi Nery, gm. Nowosolna, 
zaginął. 1191-1 

Kmir~I 11;opłt!łli·łv uzdolniony po~ 

12U-1 pow. Kutnowskiego, na imię Sa-
----------- rnny Zawadzkiej. 1286-1 Zagig:1 paszport niem!ecki, "~.;:..? 

88 mia g •tu 1 1f dany w Łodzi na jitf 
r m arm r sa onowy oraz Zq" J t . . k" Anll!li Hausman. 11~~ 

IHHi -urnulłun I szukujezajęcia, 
może być na wsi. Łaskawe o
rerty w adm. „Godziny", Łódt, 
Piotrkowska 86 pod „Kowal". 

Iii różne meble. Dzielna łlllł paszpor mem:iec 1, wy- ·" 
Ni? 41-19. 1298-3 Il dany_ w Łodzi, na imię 

Józefa Borow1aka. 11137-1 ·" 
--------- ·" Z!łg·in::i·} paszport nie~iecki.', wt .. ~ 

Il ą dany w Cho1nach, na.i-

I A A l':lfV:ltnit plaster wyni
A. • • Ilu li ilA, szczający od-

1263
-

1 ·~f!iwPylł dla uczniów szkół śred----------- a llłlll Ił nich; troskliwa opieka, . ułod!'ł krawcowa, znająca gospo- dobra kuchnia, warunki przystęp
lff u darstwo, ,poszukuje zaję- ne; · sztzegóły: Łódź, Widzewska 

flnttm1dyn1· średnic~ lat. ~5 la~ cia; wymaganie skromne, może 86, m. 7, naprzeciwko ogrodu Mi
Uu11111u!l Ił praktyki w duzych I być na wy_iazd. Oferty pod ,,Mło· kołajewskiego. 1299-4 
małych gospodarstwach, wiej-

z!lfl.łllllł paszport niemiecki, Wy- mię Maryanny Głowackie!irnn-:4: 
U!J l!ł dany w Łodzi, na imię .ci 

WładySławaBerczeckiego. 1272-1 · 

----------- Zaginę łJ ;::::ti: nl~~~~ · ciski. Apteka W. Borowskiego, 
Warszawa, Aleje jerozolimskie 73. 
Przedstawiciel Gusta w Rozenthal. 

1150-5 
skem i miejskiern poszukuje po- da" w admin. ;,Godziny Polski", 
sady od 1 października. Poddę- Łódź, PiotrkOW'Ska 86. 1096-1 

----------- bice, powiat Łęczycki,. pałac Mel-
zacka. 1281-2 

A Zfill!Hflll!I jestem s p ,r ze da .e 
Bi. UIH;ll l.I meble. Łodź Mi-
kołajewska 95 rn. 2'1, front I pię
tro. 1228-3 Ja"Bll pokój z kuchnią, nieume-
----------- ull blowane, gazowe lub elek-

tryczne oświetlenie, w centrum 
I Bardrrn tanio sprzedam me- miasta · poszukiwane od ·zaraz. 
Jl. Wiu ble. Łódź. Sw. Anny 17 Oferty w Administracyi „Godziny 
m. 3 front, zastać do 6 wieczór. Polski-, Łódź, Piotrkowska 86 
_________ 1_2_29_3 sub „H. G." 1282-8 

Prasowaczka 
niana 2. 

potrzebna w pral
ni Łódź, Cegiel-

1267-l 

'" przy rodzinie, umeblowa-
ny, może być z całodzien

nem utrzymaniem-do wynajęcia 
zaraz. Oświetlenie gazowe; blisko 
śródmieścia. Wiadomość w Ad
ministracyi „Godziny", Łódź, 
Piotrkowska 86. 

\lln1!Jd1"m1a portfel z pieniędzmi 
lllrUWdUHU 1 paszport niemiecki, 
wydany na imię Andrzeja Pipior
skiego 1290-3 

Z!lu·1n2} paszport nie~iecki .wr
ll lłą dany w Łodzi· na imię 

Leona Sobafiskiego 12'73-l 

imię Stefanii i Frymety .. . 
Łaskawy znalazca otrzym!,"-"'.:'i' 
nagrodzenie. i..~,.· 

Z!lg·inaf paszport nieJl!iecki, ~~.1 
Ił ~ dany w Łodzi na 1111!11. Z!l11·1n9J paszport niemjecki, wr

il!ł !Jl dany w Łodzi na mu~ 
-----------Anieli Koskiej. 1276-1 Tekli Sniadej. 1 ·. 

Z!Jg"1n2ł paszport. niel!liecki,_ wy~ z!ln·1nął paszport nieII_Iiecki, 
Ił uą dany w Łodzi, na imię ł!g dany w Łodzi, na 

Franciszki Kammler. . 1251-1 Józefa Szeflera. 1 

\'łrr!ld11·1ono paszport niemjecki, 
131\ llilli wydany: w Łodzi, na 
imię Tomasza Leszczyfiskiego i 2 
legitymacye chlebowe na imi~ To
masza Leszczyńskiego (5 osób) 
i Leokadyi Wężyk (3 osoby). · • • ki 

Um(lrrork2 P r z y i mu j e. Łódź, 
łłi\ULU.1U I! Piotrkowska 223, rn. 
25. s14-25-1 Kr2wrr.w2 bi-:dn_a. z pięciorgie;.m 

Ił uu I! dz1ea, bez środkow 

1283-1 Z!lmrrnJ paszport niel!1ie~1 •. wr.- Zag·1nlłł paszport ~1~m1ei;: • 
----------- U!Jłlłl! dany w Łodzi, na imu~ '! dany w gm1me Dob 

----------- Maryi Walenckiej. 1262-l imię Józefy Noskowskej. 1 . \11trad„·1onn paszport nie~~ecki_, 
llD. li iii wydany w gmmie M1-do życia, prosi o pracę; robię ta 

flłiłriłlf"IJh 4 lat oddam z powo- nio i sumiennie. Warszawa, ul 
~Il upUJJ mit du nędzy. Warszawa, Wspólna 69, m. 3, Kalinowska. 
Wspólna 14, m. 2i. 1002-4 536--'>5-l 

P ·or gazetowy na pudy do iPlu sprzedania. '.Viadomo ś c 
w administracyi „ Godziny", Łódź, 
Piotrkowska 86. 

koła1ów, powiat Brzeziśski, na 
imię Antoniego Amrożytiskiego. 

1268-1 
Z!lfriłt:łf paszport n!en:iecki -~- z!ln·1n2t paszport niel!liecki.. 
llywą dany w ł:.odzr, na 1m1ę Iły lłą dany w ł:.odz1, 

Maryanny Sikorskiej. 1264-1 Maryi Ratajczyk. 




